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Nadzwyczajny wzrost budżetu. 


Z Wiednia telefonuje nam dzisiaj nasz kore- 
spbondeni: 

Nie troszcząc się o naprążoną sytuacyę poli- 

Czną, minister skarbu dr Korytowski przed- 
łożył w anstryackiej Izbie poselskiej bndżet na 
?. 1907 i wygłosił dłagie „exposé“. Minister 
dr Korytowski znalazł sie w sytuacyi bardzo 
Wdzięcznej, albowiem tak korz ystnego bu- 
dżetn nie było już od wielu lat. Pięcioletnie 
Tządy bezparlamentarne Koerbera nadwyrężyły 
mocno finanse anstryackie i wyczerpały prawie 
zapasy kasowe. Jedną z przyczyn ustąpienia 

oerbera był właśnie groźny vtan financów, 
Państwowych. Widmo deficytn znów się uka- 
Zało, a właściwie deficyt istniał i został tylko 
aamaskowany sztuczkami budżetowemi, jak np. 
Osabnami kredytami inwestycyjnemi. Dopiero 
bar. Gsutsch wprowadził trochę ładu do bu- 
dzeta, którego zupełnego nzdrowiania i oczy- 
szczenia podjął się obecny minister skarbu. „u- 
tzań* Daunajewsziego. 
„Nie chcemy p. Korytowskiemu odmówić wiel- | 
kich zdoiności na poln fipansowości, sle miał 
on także dnżo szczęścia, Objął bowiem tekę fi- 
Ransów w chwili ogólnego podniesienia się sto- ` 
Bunków ekonomicznych w państwie, co za sobą! 
pociąga znaczny przyrost dochodów. Zasłagą 
kaś jego rzeczywistą jest, że usunął bier-| 
nosé z bndźetu, ż9 nie poaługuje się żadnemi 
Batuczkami w rodzaju powyżej wymienionych | 


że wszystkie bieżące inwestycye — nie 
mówiąc o nadzwyczajnych, jak budowa kolei 
alpejskich lub portu tryesteńskiego — pokrywa 
z bieżących dochodów, a nie z pożyczek. Mimo 
więc obciążenia budzetu tak znacznomi wyda- 
tkami, wykasuje on jeszezo nadwyżkę, co jest 
dowodem istotnego, silnego rozwoju stosunków 
ekonomicznych i dochodów państwowych. 

Ogólna cyfra preliminowanyech dochodów 
wynosi 1.892,601,082 K, zaś preliminowane 
wydatki 1890.871.352 K, czyli że nad wyż- 
ka wynosi 1,629,730 K. W porównania z r. 
1906 podniosły się dochody o 70,475.000 K, 
Wydatki xać o 71,829.000 K. 

_ Polepszenie stosunków ekonomicznych datuje 
się od roku 1906, który da 52 milionów ko- 
Ton nadwyżki. Rok 1906 zuś będzie jeszcze ko- 
rzystniejszym, bo dochody z podatków i opiat 
od stycznia do sierpnia b. r. wynoszą blisko 
70% miliony kor, gdy w tym samym czasie 
toku ubiegłego wynosiły 6431/, miliona, czyli 
że już dotychczas nadwyżka wynosi prze- 
skie 58 miliorów w porównaniu z rokiem nbie- 
głym. Jest to naćwyżka zupełnie realna, bo 
największa jej cząść, 62:/, miliona, przypada 
aa zwięzazekia dochodów z podatków pośre- 
dniech. 

„Budżet na rok 1907 przedłożony dziś przez 
ministra Korytowskiego, wykazuje wzrost 
wydatków o 72 miliony koron, który wyni- 
XA nietylso a normalnego rozwoju bndżetu, lecz 
Przedawizystkiem z okoliczności wspomnianej 
suż na wstępie, że obecny minister skarba 
Wszystkie wydatki inwestycyjke, o ile są bie- 
łącemi, wstawia do budżetu i pokrywa z do- 
chodów bieżących, a nie z pożyczek. Z powoda 
tak potężnego wzrostu dochodów, do których 
Rależy zaliczyć także nadwyżkę z roku 1905, 
rzad bedzia w stanie zainicyować politykę go- 
Spodarczą w większym stylu i zaspokoić 
Wieje naglących potrzeb ludności. 
I tak znajdujemy w budżecie pozycyę ;56 mi- 
tonów koron na bieżące inwestycye ruchu ko- 
ejowego, z których na rozszerzenie parku 
olejowego przypada 86 milionów 800 tysięcy 
Gron. Dalej otrzyma fundnsz meliora 
tyjmy nadzwyczajną dotacyę 3 milionów ko- 
ron, 1 milion przeznacza się na podniesie- 

leeksportc, 5 milionów na wyposaże- 


nierównej walce. 
POWIESĆ. 
M eapi I». 


(Cigg dalszy.) 


VII 
ą, Konie Czerskiego przepadły jak kamień w wo- 


* 


sk; 
kiego przetrząsnął całą okolicę w promieniu 
igo mil naokoło i nie zdołał natrafić na naj- 
ję ZY ślad złodzieja, który skorzystał zapew- 
tną z ogólnegu zamięszanie na folwarku, ze 
e anja slużby i niezawodnie z obseności ob- 
Ło ludzi w stajniach i wozowniach, a dra- 
skich koni na podwórza. 
A ostatnia nawet okoliczność dawała nieco 
Myślenia i Luśnia w imienin dziedzica po- 
Jedn niezwłocznie za eskadronem, powrócił 
k jakże, rzecz prosta, z niczem. Zarubajew, 
ją, e0 Udało mu się dogonić już przed samem 
ją oczkiem, był bardzo rozdrażniony i przy- 
ùra,” Pierwszej chwili wiadomość jak osobistą 
Dzi przabiegłemu karbowemu ledwie się udało 
brog 036 go, że tu nie idzie o żadne, Boże 
bazą, Podejrzenie, a tylko, że jego pan prosi 
twy ki Pana rotmistrza o rozpytanie żołnierzy, 
RR tóry z nich czasem nie zanważył w nocy 
ijatł podejrzanego, co mogłoby rzucić jakieś 
U... DA tę zagadkową i zuchwzłą kradzież. 
kaz Roi się wreszcie, zatrzymał w pochodzie, 
ba „Dawet swoim ludziom defilować przed so- 
aby Luśnia mógł widzieć każdego z 0- 
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nie klinik uniwersyteckich, 2 miliony 
na zwalczenie tuberkalozy, zaś na 
aałożenie Centralnej kasy dla Zwią- 
zków (Ceatral-Głenossenschaft Kasse) rząd pre- 
liminoje z zapasów kasowych sumę 6 milio- 
nów koron. 

Minister skarbn miał dziś dobry dzień i we- 
sola minę. Może i ludmość będzie miała powód 
się cieszyć z dobrego budżetu austryackiego, 
może wreszcie, wobec takish cyfr budżetowych 
yLiknie wreszeie wymówka „brak fundu- 
szów*. 


Zamach na szkoły w Królestwie. 


Już wczoraj zamieściiićmy w dziale kroniki 
warszawskiej krótką wzmiankę 0 majnewazem 
rozporządzeniu kuratora warszawskiego okręga 
nankowego w sprawie języka wykładowsgo w 
azżołach ludowych („elementarnych*) Królestwa 
Poiskiego. Rozporaądzenie to jsst przykrą nad 
wyraz niespodzianką. Karator warszawski, nie 
troszcząc się O zarządzenia ministra hr. Toi- 
stoja, wskrzesił po prosta system Apu- 
chtinowski w szkołasck-ludowych 
Królestwa. 

Nasz korespondent warwzewski pisse w tej 
sprawie: 

Warszawa, 11 pażdziernika. 

Najnowscym dowodem reakcyjnego zwretu polity- 
ki rządowej jest dopiero eu ogłoazeny okólnik war- 
szawskiego okręgn naukowego do ezkół ludowych 
| wszystkich początkowych w Królestwie. Okóinik 
ten jest jednym z aktów ruayfikacyjnogo uystema 
Królestwa i stazowi pradukt puprzednicogpo okrese 
rządów, zatwierdzony bowiem został juszoze w roka 
1905 przes byłego: ministra oświaty Głazewa. We: 
dieg bruywienia tego okólniza wykłady wszystkich 
przedmietów w skkołaxh początkowych miejskie h, 
gmianyesa I wioejakiek pewiany Być prowa- 
dzone w jezyka rosyjskim x wyjątkiem roiigii 
i języka ejezyniego Rsznia, kóre te przedmioty mo- 
gą, loor mio powinny hyć wykłaćaze pe pel- 
ake. Dalej saioe» okólnik mauszycielem rwrasał 
uacnagólniajsąą uwagę na te, że uskoła jest jady- 
nen miejseem gdale nokniewie mają możtGŚć przy. 
wwojsmia schio języka uwgólne-pakstwowaga i dlate 
go też nasozysiele powini kaczyć, aby dzieci po. 
międcy setą w murask ssatoły wyłącznie pe rety} 
sza sówiły. W końcu wyrażeno żądanie, sby acs- 
wlewie ozróca ymru reayjskiego umieli również 
pissas iadawe pisini resyfjntig © 0 — 

Okółnik ten jest tady stazowozem aAprze- 
czeniem ostatniek rezporządząań mini- 


okwili jednak upomnieć się e te aadażycie w fer- 
mie prawnoj nie ma zposobn u ż. 


0 pamiętniki Hohenlohego. 


Pamiętniki księcia Klodwika Hohezloksgo są 
aawsze jeszcae przedmiotem dyskusyi i polemi- 
ki w prasie, Ukazały się one już jako książka, 
jako tom pierwszy ogólnej publikacji zapisków 
trzeciego z rzędu kanclerza Niemiee, a rozgłos, 
jaki im nadała depesza Wilhelma, stał się dia 
nich znakomitą reklamą. Fakt, że poza rewela- 
cyami, dotyczącemi zatargn między Wilheimem 
II a Bismarckiem o politykę względem Austro- 
Węgier i Rosyi, nie zawierają one nie: -zoby 
mogło w większej mierze zająć zagranieę, 
potwierdza wyrażone przez wiele pism mniema- 
nie, że osobiste wmięszanie się w sprawę tej 
pablikacyi władcy Niemiec miało cal specyalny, 
wtrsczająsy w dsiedzinę polityki międzywaro- 
dowej. Czy cal tea osiągnięto? Poniekąd tat, 
poniekąd nie. ? 

Rewelacye Hoheslohego o stanowiska Wil- 
holma pruss szesuasiu laty w kwestyi grożą- 
cogo wówezas wojennego starcia między Am 
stryą a Rosyą zainteresowały opinię publiczną 
za granicą, lecz nie sprawiły wrażenia jakie 
praęż szczególne ich podkrsślenie widocznie wy- 
woiać zsmiersano. Przeszkodziła temu w nie- 
małej mierze prasa bismarckowska w Riem- 
czech, która, podraźziona usrtępami pamiętni- 
ków, rzucających njemne światło na osobistość 
i postępowanie „żelaznego księcia”, stara się 
usilnie wykazać, iż nio ówczesne stanowisko 
Wilhelma II, leez stanowisko Bismareka odpo- 
wiadsłe nzjzapsłniaj interezom Niemiec, a ĝa- 
lej, że ówczesna  pelityka żelaznego kanclerza 
powinna być i dzió jeszce wytyczaą dla 
zaagrznieznej polityki Rzeszy mie- 
mieckiej. 

Główuy organ tego kieranka, „Hamb. Neue- 
ste Nachrichten", dawniejszy przyboczny moni- 
tor pastalnika w Fridrichsrube, omawia obszer- 
nie tę sprawę. Wilkelmowi II — piszą oge — 
dobrze było znane stanowisko Biemarcka wobse 
kwestyj bałruóskieh. Cesarz wiedziai, že siska- 
ruszalną zasadą stanowiska kasclerza było nie 
mieszać się do sporów Austro-Węgier i Rosy: 
na Bałkanis, iecz ograniczać się jedynie do roli 
nezciwego maklera między przeciwnemi strona- 
mi. Bismarck często przeeie publicznie wypo- 
wiadał tę zasadę, zwłaszcza o lie w grę, weho- 
dziła Bulgarya. Powiedział on wówczas w par- 
lamencie, że o ten kraj bałkański Niemey nia 


otra aświaty kr. Ta!steja w sprawia sre- rozpoczną wojuy, że nie warto z powodu Bal- 


galowasia wykładów w uxkołach ludowych i ia ma 
żadnyck danych, x żsórych sąłzićby możann, kte mla- 
newicie wpłynął na tak stanowazy i dziwny krek 
tutejszego ekręgu Paukowogo. Okręg ton żąda oà 
dyrekeyj mankawych jedncczośnia, aby wyjaśniły =n 
suaczeusie resparaądzeń hr. Tełsieja. Resporządzenia 
te wyraźnie zaznaczyły, IŻ wykład przedmietów we 
wssystkieh aukałash ludowych, miejskich I wiejskich 
ma Dyć prownózeny w języka polskim, 
oprócz jednej aryiaactyki i te jednak zastrzeżenia 
rezperaądkaniem dołnikowem wkróles uchyls ne. 
Rozporządsonia kr. Tałatoja nie byty projektom, 
loas miały mos abowiąsnjący nowego prze 
pisu, który Raiyshmisst miał wojść w życie. Dewo- 
dni tego fakt, że przepis ten w formie pelsceniz, 
a mie jake nowela prawna, ee de której minister 
chela? xasięgnąć såsnis, przesłany tutaj sestal. Na- 
stępnie wszedł en w Życie, dastawssy sig x zarzą- 
du tutejssege oxrogu naukowego de dyrekeyj nar» 
kowyeb, nie potruchewał taiem żadnych ebjaśnień, 
których Żądanie teras daiwnem coaajmniej się wy- 
daje. Nie ogłesaone dotąd Żadnej nasady prawne), 
na której publikacya ta się opiera. Gdyby iakt po 
wyżssy zdarzył uię podczas obrad Dumy, niewątpli: 
wie stsłby się en powedem de interpelaeyi; w tej 


| 


sobna konia i tuż zarez na szosie rozpoczął 
gorliwe śledstwo. Żołnierza dawali jednak dwie 
tylko odpowiedzi: „Nikat niet, wasze błagoro- 
die* i „Nie mogim anat’ wasze błagorodie*, 
polecił przeto staremn wyrazić dziedzicowi seese- 
ry żal, że w danym wypadku nie może nie po- 
módz. ehociażby rad osobiście służyć przy po 
szukiwaniach, które zalecał prowadzić energi- 
cznie i wytrwała. Tłomaczył się oczaknjącemi 
go obowiazkami i ciężką służbą, 

W Bąkach, gdzie w końca zajeehano pod 
wieczór, stary dobosz, znany na okolicę herszt 
nienshwytnej bendy koniokradów, uśmiachał się 


Pan Tomasz z pomocą Kozica i Robrzy-;chytrze i na wszystkie propozycye wzruszał 


ramionami. 

Zmiacierpliiwiory Czerski masiadł na uiego 
gwaltownie. Mie widząc na łotra sposobu, 
dem mn począł grozić i naczelnikiem, ale chłop 
w oczy mu spojrzał pogardliwie. 

— At tal.. Pan dziedzie rozumny pan, a ni- 
kiej małe dziecke gada. Co mnie sąd, eo mnie 
naczelnik?! Ja niepowinny człek, wiadomo z 


chałupy całkiem jaże nie wychodze, koni nija-| a 


kich nie trzymam... 

— Koni nie trzymasz, a stajnia a ciebie, jak 
we dworze, i kiedy zajść, to obrok i siano kor- 
eami można mierzyć! 

Dobosz znowuż się śmiał. 

— Stajnia jużci je, z lepszych czasów je. 
Gospodarkem prowadził, młodym był, a że ta 
trocha sieczki toż się znańdzie... at tal.. Prze- 
jeżdżajom kumotry a znajome.. karczma dale- 
ko.. to ta ehtórny woreczka zabaczy... 

— Słuchaj bestyo, ręczę słowem — próbo- 
wał jeszcze Kozic — ty durni z nas niə rób! 
Przedwczorajem z tobą przecież o moich siw- 
kach wyraźnie gadał, pieniądzoś jaż brał; ni- 


garyi narażać Ra wask kości pomorskiek gre- 
nadyerów. A ta właśnie polityka była tak age- 
dna z isterczami Niemiec, że wierzyć się mie 
cheo, iżby Wilksłm II zamierzał byi wówczas 
przeciwstawić jej inną, mającą na ealn ewen- 
tnalne zbrojne poparcie Austro-Węgier w woj- 
nie z Rosyą. Przez to bowiem cosarz by*by 
wtedy zawikłał Niemcy w ciężką, krwawą woj- 
nę bez żadnej potrzeby, gdyż mie wymagało 
tego ani dobro Niemiec, ani przymierze, zawar- 
te z Austro-Węgrami. Jeśli Wilhelm II wów- 
czas w ten sposób pragnął okazać Austryi 
wierność sprzymierzeńca. byłby dokazał tego 
jedynie kosztem własnego państwa i narodu. 
Kwestya dotrzymania sojusze — piszą „Ham- 
burger Neueste Nachrichten* dalej — wogóle 
wówczas nie wchodziła w grę w tej mierze i 
formia. Trójpraymierze ma bowiem charakter 
sojuszu wyłącznie obronnego, Rakłada na obję- 
te niem państwa obowiazek zbrojnego popiera- 
nia sprzymierzęńeów jedynie w tym razie, jeśli 
własnym ich państwowym terytoryom grozi in- 
wasya nieprzyjacielska i nie zmnaga ich do te- 
go rodzaja imterwencyi w rasió, jeśli w grę 
wchodzi tylko zatarg sprzymierzeńców z inną 


komu to wie tajno. jakie ty Kouszachty prowa- 
dzisz|... 

— Tajne, nie tajne — mruknął niechętnie — 
jać tego do skrzyni nie zawieram. Chłopaków 
mam, eo jeno śwędajom sia po lasie, to jak wy- 
godzić koma trza, to i pośle tego, lebo jensza- 
go. Pochodzom oto, powenszom, aliści zaźrzą 
gdzie co.. at ta!.. Jam jużci dziad, na księżom 
mi rychło oborę, dobrze jako w krzywdzie ko- 
mu lekciej poredze.. Na tenci raz niemasz mo- 
jej mocy juże. 

— M siwków toś, ręczę słowem, oddawać 
chciał?! 

— Hale! Siwków jienszy był raz, pirwsty, 
bez to teżei wtórny raz przepadłe pewnikiem 
bendzie. To je zawdy tak: jako wię pirwszy raz 


są- | boze nijakiego chłopotn zcajdło, to jużę ten 


wtórny pewnikiem sie zaprzepaści, że i nikaj 
aio poradzi. Siła taka jaże je. 

— Doboszu! — zawołał Czerski, przypomina- 
jąc sobis, że mu za Barsbasza przed paroma 
zaledwo tygodniami dawano w Stradomiu dwa- 
dzieścia tysięsy złotych. — Doboszn!... znaj- 
-- aj konie, pięćset rubli dam, rozumiesz, pięć- 
sat 

Chłop zamrugał oczkami pospiesznie. 

— Na tenci raz niemasz mojej mocy juże. 

— Ośmset, no?!... 

Pomyślał dłużej, aie pokręcił głową prze- 
CIĄCO. 

— Nikaj mie poredza. 

— Tysiąc!.. Tysiąc, jak jeden groszi 

Koniokrada rozbierało, ręce mu dygotały, kn- 
lił się, walczył ze sobą i już tylko przemocą 
wykrztusił z gardła: 

— Ni, panie dziedzicn, nie obstoje... 

Nareszcie pan Tormasz zerwał się ze stołka. 
Żeby cię piorun trzasł! Dam ci tysiąc 


potęgą o interesy zewnętrane. Z tego już wy- 
nika, że ewentualna okupacya Bułgaryi przez 
Rosyę nie mogła być nważana za „casus foe- 
deris* dla Niemiec. I jeśli wówczas Bismark 
przeszkodził zdrożnej polityce Wilheima IL, 
zmierzającej de wmięszania Niemiee w krwawą 
wojnę na rsecz Austro-Węgier — należy ma 
sie za to głęboka wdzięczność narodu 
niemieckiego. 

W podobnym duckn odzywają się także inne 
organa prasy niemieckiej, które pozostały wier- 
ne tradycyom i polityce Bismarka. Wszystkie 
podnoszą z naciskiem, że Niemcy bynajmniej 
nie są zobowiązane przelewać krew swoich żoł- 
niersy w obronie zagranicznych interesów An- 
atro-Węgier, że sprzeciwia się tema nawet do- 
bro.Niemiee. I pod tym względem odzwier- 
ciedlają te głosy poglądy i usposobienie ogro- 
mnej większości opinii publicznej w Niemczech. 

Okazuje sią więc ponownie, że trójprzymierze 
nie ma dla Austro-Węgier żadnego realnego 
znaczenia. [ dobrze się stało, że uprzytomniono 
to ladom Austryi właśnie teraz, gdy Berlin sta- 
jra się usilnie o odnowienie sojuszu. 

Co do innych następstw pamiętników Hohan- 
lokego toczy się dysknsya głównie tylko w pra- 
sie niemięskisj. Nie można powiedzieć, iżby 
przez tę publikacyę Wilhelm LI zyskał na po- 
pularności i sympntyi u własnego narodu. Wo- 
bec penującego tam jeszcze w dawnej sile kultu 
Bismarcka, rewsiacye Hohenlohegu, a w wiek- 
szej jeszcze mierze wywołane uismi wapomnie- 
nia prasy biemarckowskiej o szorstkiem nieraz 
postępowaniu Wilhelma II wobec sędziwego 
kanclerza, budzą na nowo dawae żale i urazy 
do obecnego władcy Niemiec. Cesarz, piszą ber- 
lińskie „Neueste Nachrichten“, nigdy nie będsie 
mógł z zadowoleniem przypomnieć sobie owych 
chwil przałomowych, gdy to twórcą jedności 
Niemiec gwałtem usungi ze stanowiska. Zmiana 
ówczesta nie przyniosia błogosławieństwa ani 
Niemcom, ani Wilhelmowi II. 

'Tymesavem, jak donoszą główny sprawca 
publikacyi pamietników księcia Klodwika Ho- 
hemlchego, prefekt okręgowy w Alsacyi, książę 
Aleksandar Hohenlehe, jeż zabiera się do opu- 
szczenia swego stanowiska. On przedowszystkiem 
padnie ofiarą tej sprawy, która tyle w świecie 
politycznym zarobiła wrzawy. 


zechny w Łodzi. 


Łódź, 11 października. 

W więzienia polowem przy aliey Długiej od 
dwóch dni odbywa posiedzenia sąd polowy. — 
Stauęłe przed ządem tym eśmnastu obwi- 
nionych. Władze twierdzą. że to bandyci. 
Ogół robotaików utrzymuje, że z pomiędzy 
skazańców połowa jest członków robotniczej 
„bojówki.“ 

Ż niepokojem oszekiwały tłumy zgromadzone 
przed gmachem więziennym rozstrzygnięcia lo- 
su podaądnych, O godzinie 5 wieczorem gru: 
chnęła wieść „Śmierć przes rozatrzela- 
nie“ — a o 6 rano już wozy więzienne wio 
zły pod osłoną wojska 5 skazanych na 
śmierć za most kolei kaliskiej na miejsce 
kaźni. Na polance, gdzie więźniowie kryminalni 
przygotowali zawczasu pięć dołów, odbyła 
się eguekucya. Skazańcom włożono worki 
na głowę, przywiązano du drzew, nastąpiła ko- 
menda, a potem krótka salwa karabinowa. — 


Przecięto sznury, trapy wpadły do dołów, tro- 


Strajk pows 


chę je poprawiono, zasypano ziemią i.. jaż. 
Każń skończyła się punktualnie o godzinie 5 
rano. Podczas aktn stracenia panowało ponure 
ciężkie milezenie. 

Ze straconych dwóch było kawalerów i trzech 
żonatych. Mieli lat: 27, 29, 38, 89 i 40. Na- 
zwiska straeonych: Wojciech Penkala, Józef 


dwieście, tysiąc dwieście ci dam, słyszysz pan- 
bracie, tysiąc dwieście ci dam za jednego ko- 
nia, za mojego Barabasza, ale dali Bóg, więcej 
już nie mogę! 

Mówił szczerą prawdę, w głosie ją było czuć, 
a i suma sama przez się była poważna tak, że 
stary złodziej nie opierał się już dłużej poka- 
sie. Zakończono targ, sało tylko o wypłacenie 
gotówii natychmiast z góry, co było warun- 
kiem „sine qua non*. 

— Jać ta mie dla siebie biorę, wiadoma 
rzecz, mnie oni mie sborgujom, 

Wytłomaczył się już raz na zawsze Dobosz 
i wszyscy mn wierzyli na słowo, tem bardziej, 
że „uściwy beł* i podjąwezy się „wyszukania“ 
koni za wzięte naprzód pieniądze, słowa dotrzy- 
mywał święcie. 

Naturalnie Czerski nie miał przy sobie pie- 
niędzy, ale że do miasteczka, w którym miş- 
szkał bankier okolicznych obywateli, Pfeffer, 
była niespełna mała milka, stary herszt konio- 
kradów otrzymał całe tysiąc dwieście rubli je- 
szcze przed zachodem słońca. 

Brał je powoli, rozważnie, przyglądając się 
każdej setce z osobna z taką miną, jakby wi- 
dok ich na prawdę nie draźnił go weale. Do- 
piero gdy uspokojeni obywatele wsiedli do bry- 
czki i wyjechali z Bąków, zaczął się krzątać 
po izbie nerwowo, nie powściągając już swego 
ukontentowania. 

Pobawił się papierkami, przeliczył jeszcze 
parę razy całą sumę, potem tysiąc rabli do 
osobnego woreczka na piersi wsunął, dwieście 
w bnt schował i na córkę, kołacącą sprzętami 
po sieni, krzyknął: 

— Marcyś, naści dzieciontko złotówkę, przy- 
nieś ze me flasczyną od Goraja, hyżo ino! — 
A Pietrek niechaj zakłada w drabinki, 
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Marczewski, Jan Kasiorek, Jan Wieshno, Pa- 
wel Goliszewski. O godz. 10 rano na polance 
zebrał się tłam robotników. Chcieli wyko- 
pać ciała rozstrzelanych i pocho: 
wać je na cmentarza. Robotników rozpę- 
dziia policya i wojsko. Kilka robotników odnio- 
sło rany. 

Po połndniu — w odpowiedzi na akt gwałtu 
robotnicza Łódź rozpoczęła strajk ge- 
neralny. Miasto nagle opustoszało. Sklepy 
ifabryki zamknęły swe podwoje, — 
rnch na ulicach zamarł, tramwaje i de- 
rożki przestały krążyć, nawet jadłodajnie i em- 
kiernie pozamykano. Zapanował posępny, pełen 
niepokojn, nastrój, tak dobrze znany Warsza 
wie z dziejów estatniego powszechnego bezro- 
bocia. Na ulicach krążyć poczęły krokiem pe- 
wolnym, miarowym wzmocnione patrole. 

Zewsząd słychać o licznych rewizyach i are- 
zstowaniach, ciągnących się beznstannie przez 
dzień cały, 

W Zgierzn i Pabijanicaeh również 
ogłoszono strajk powasechny. Wczo- 
raj od południa stanęły tam wszystkie 
fabryki, robotnicy wylegli na ulise. Spokoja 
nie zazłócono. 

O godz. 8 po południu na miejseu stracenia 
w Łodzi znowu sebrał się wielki tłum luda. 
Ktoś przyniósł łopstę, odkepano powtór- 
nie mogiły straconych, wydobyte 
zwłoki, ułożono je rzędem i zaczęto zbierać 
składki na trumny. Wkrótce atoli nadjechał 
patrol konny i rozproszył tłum nahajkami i sza- 
blami, przyczem aresztowano 80 ludzi. Odpro- 
wadzono ich do eyrkuło II, dokąd wkrótes we- 
zwano Pogotowie do opatrunku kilkanastu ludzi, 
ranionych nakajkami, oraz dwóch Antoniego Bra- 
siela i Antoniego Fiłałkowskiego, ranionych 82a- 
blami. 

O godzinie 5 po poładnin 6 więżniów krymi- 
nalnych pod eskortą wojska dokonało powt ór- 
nego pogrzebania zwłok. 

W ciągu dnia wczorajszego sąd polowy oê- 
bywał tymczasem dalsze posiedzsnie, którego 
pionem był? nowy wyrok śmierci. Dziś o go- 
dzinie 6 aro rozstrzelano Ra mocy tega 
wyroku 19-łetniego Bolesława Koliszewakie- 
ga, oskarżonego i zasądzonego za napad zbroj- 
ny sa policyanta w dnia 17 z. m. Zaalęsione 
przy Bim wtedy rewolwer i naboje. 

Strajk ogólny trwa dziś w dalszym ciągu. 
Tramwaje miejskie, oraz podjazdowe Łódź Zgierz 
i Pabjanice stoją Dzienniki poranne nie wyasły, 
a wieczorem także nie wyjdą. Z powodu bez- 
czynności jatek oss piekarń zaczyna brakować 
chleba i mięsa. 

W mocy polisya z wojskiem dokonała li- 
cznych rewizyj i aresztewań. Między 
innemi o godzinie 9 wieczór wkroczyła do ka- 
wiarni przy ulicy ów. Aadrceja i arezatowała 
gospodarza i wszystkich gości. 

Dziś w Rosy niewiadomi ludzie zmowa odko- 
pali zwłoki pięciu rozstrzelanych wezoraj i uło- 
żyli je raędem. Od rana zaczęły się tam zbie- 
rać tłumy ludu, ale wysłani kozaey rozproszyli 
je, poczom pięć trapów pogrzebano po raz 
trzeci. 

W mieście nastrój pełen niepokoju i przy: 
gnębienia. Co jutrzejszy dzień, przyniesie — 
niewiadomo: jedni mówią, że wszystko powróci 
do stanu awykłego, inni — że strajk potrwa 
dni kilka. 


| 
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Budżet austryacki na r. 1907. 
(Telefonem). 
Wiedeń, 12 października. 
Ministor skarbu dr Korytowski przedło- 
żył dziś w Isbie projekt budżetu na r. 1907, 
strozzczający się w następujących szezegółach: 


Kobieta spojrzała na niego złym wzrokiem. 

— Znownj jedziecie! — mraknęła z wyrsa- 
tem. 

— Nie twoja to córuś głowa — odparł jej 
wesoło — rób, co ei jako ociec każe, przyndzie 
i na cie eas 

— Byle wama nie wybiła jeno godzina — 
rzuciła mu na odehodnem i wyszła społmić po- 
iecenie, trzaskając za sobą drzwiami. 

Ciemno jaż było, kiedy stary Dobenz, wraz 
ze swym zięciem Pietrkiem dojeżdżali do Czer- 
ska. 

— Długo taj znowuj czekać na mio kaseta? — 
spytał się po dłuższem miłezeniu Pietrek, prey- 
stając przed rogatką. 

— Kapuśkę zięciaszku, kapnókę — uspo- 
koi} go teść słodko i wyłazi} z wozu postę- 
kując. 

— Pośpij se nieboże, lebo papirusa zapal! 

Rzucił mu zapieśniałego dydka i choś Rogę 
za sobą powłóczył, raźno na rynek przez krętą 
uliczkę zmierzył. 

Niedaleko to było, to też wkrótce przed je- 
dną z większych kamieniczek stanął i na piętre 
z balkonem spojrzał. ; 

Drswi na balkon z pokoi były pootwierane 
ze strugami padającego przez nie na ulicę świa- 
tła szedł gwar głosów, dźwięki fortepianu; wi- 
docznie bawiło się tam jakieś nieznające trosk 
i kłopotów codziennego życia towarzystwo. Ma 
dole w obszernej bramie kręcili się strażnicy, 
stał drab w bialym kaftanie przy białym płó- 
ciennym fartucha, w takiejże białej okrągłej 
czapce na głowie i ćmił pękate eygaro, 

(C. d. a.) 
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Dochy: 1892,501.082 K 
Wydatki: 1890871352 K 
Nadwyżka: 1,629.630 K. 

W wydatkach preliminowano: na dwór ce- 
garski 11.300.000 K, na kancelarye gabineto- 
wą 117.173 K, Radę państwa 3,082.907 K, 
Trybunał państwa 64.124 K, Radę ministrów i 
Trybunał administracyjny 4,125419 K, doda- 
tek na wspólne wydatki 270,627.918 K, mini- 
aterstwo spraw wewnętrznych 77,202385 K, 
ministerstwo óbrony krajowej 69,913948 K, 
ministerstwo wyznań i oświaty 90,460.266 K, 
ministerstwo skarbu 680.181.299 K, minister- 
stwo handlu 165,871.610 K, ministerstwo kolei 
304,079.330 K, minist. rolnictwa 57,545.413 K, 
ministerstwo sprawiedliwości 76,834.076 K. — 
Najwyższy Trybunał obrachankowy 583.300 K, 
pensye 79,043.154 K. 

W porównania z rokiem ubiegłym prelimino- 
wano: na kancelaryę gabinetową więcej o 
875 K, na Radę państwa o 25733 K mniej 
z powodu mniejszych wydatków i kosztów po- 
dróży, albowiem sesya delegacyjna odbywała 
się w Wiedniu; na Radę ministrów o 358.460 
K więcej z powodu ntworzenia niemieckiego 
ministerstwa bez teki i przydzieionyeh do tego 
ministerstwa urzędników, z powodu awansu 
wyższych urzędników i przyjęcia przez rząd fi- 
lii biara korespondencyjnego w Pradze, Gracu 
i Bernie, 


Na ministerstwo spraw wewuętrznych proli- 
minowano o 2.884.170 K więcej, z czego 
znaczniejszą część, bo 2,509.762 K przypada 
na budowę dróg wodnych. — Na ministerstwo 
obrony krajowej preliminowano 3,789391 K 
więcej, z czego na obronę krajową 0 
3,743.579, na policyę o 152.972, na żandarme- 
ryę o 1,006.739 K więcej — Na ministerstwo 
wyznań i oświaty preiiminowano o 3.199.364 K 
więcej; z tego przypada 908.422 K na szko- 
ły wyższe, 1,261.434 K na średnie, 555.706 K 
na przemysłowe, 94.800 K na komercyalne. 


Na ministerstwo skarbu preliminowano o 
18,459.392 K więcej, z czego na zarząd długu 
państwowego wypada 5,660.804 K, na zarząd 
kasowy 2,972.760 K, na cło 312000 K, na za- 
rząd instytucyj podatkowych 1,088220 K, na 
dział stemple i taksy 741.405 K, na drukarnię 
państwową 322.650 K, na zarząd solny 882.850 
K, na zarząd tytoniowy 1,681.000 K, 


W wydatkach ministerstwa handlu preli- 
minowano o 5,581,784 K więcsj, na poczty, te- 
legraf i pocztowe kasy oszczędności. 

Na ministerstwo kolejowe preliminowano 
o 65,168.510 K więcej. — Z tego wypada 
51,237.000 na rozszerzenie stacyj, budową dru- 
gich torów i t. d., reszta na koszta dawniej u- 
państwowionych kolei im. cesarzowej Elżbiety 
i kolei Piazgawskiej. 

W ministerstwie rolnictwa preliminowano 
o 2,321605 K więcej na służbę weterynar- 
ską. wydzieloną z ministerstwa spraw wewnę- 
trznych. W ministerstwie sprawiedliwości pre- 
liminowano o 1,435.480 K więcej. 

Co do dochodów zaznaczyć należy, że w bnd- 
żecie ministerstwa skarbu preliminowano o 
29.577.772 K więcej, niż w roku ubiegłym. 
Podatki bezpośrednie preliminowano 9 
5,846.500 K więcej, dochody ciowe o 12,281 000 
koron,podatkikonsnmeyjne o 10,093 020 
więcej, dochody ze stempla i taks o 5,799.000 
koron, sól o 902.600 K tytoń o 6'7 mil. koron 
więcej. | = 

Dział loteryi wykazuje o 350 koron do- 
chodu mniej. 

W bnadżecie ministerstwa handln obliczono 
dochód większy o 8,311.870 K, ministerstwa 
kolei o 27,527.100 K. 

W artykale IX ustawy finansowej domaga 
się minister upoważnienia w sprawie użycia z 
nadwyżki kasowej z roku 1905 na nadzwyczaj- 
ną dotacyę fundnszu melioracyjnego 
3,000000 K, na popieranie stowarzyszeń 
gospodarczych 6000.000 K, na cele pod- 
niesienia eksportu 1,000000 K, na pomnożenie 
i uzupełnienie parka wagonów kolei państwo- 
wych 31,500.000 K na zwrot kosztów budowy 
galicyjskiej kolei transwersalnej 3,551.000 K, 
na popieranie nrządzenia i wyposażenia oddzia- 
łów klinicznych przy szpitalach 5,000.000 K 
i na zwalczanie graźlicy 2,000.000 K. 

W dzialo wydatków minister żąda nastę- 
pujących kredytów dia Galicyl: - 

Ministerstwo spraw wewnętrznych na adapta- 
cyę budynku rządowego w Żółkwi 40.392 K; 
na budowy dróg: z Kopek do granicy przez 
San adział rządu 11,600 K; budowa nowego 
mostu na Białej na drodze Biecz—Gromnik 
(Tarnów) 3000 K; sprawienie walca drogowego 
i maszyny 15.000 K; budowa mostu na Sanie 
koło Radymna (1 razowo) 100000 K; udział 
rządu w budowie mostu na Dniestrze pod Ha- 
liczem na drodze Barsztyn— Stanisławów (1 ra- 
ta) 50000 K; ndział rządu w rekonstrukcyi 
drogi Biała — Skawica—Zawoja (1 rata) 10.000 
koron i drogi Jarosław — Pruchnik—Nienadowa 
(druga rata) 20000 K; w budowie drogi Pa- 
kosze— Radochońce (Mościska) drnga rata ko- 
ron 10.000; drogi Rosynka—Krzyżówka (Nowy 
Bącz) trzecia rata 20000 K; drogi Hruszów— 
Dobrowin (Piwna i Żółkiew) trzecia rata ko- 
ron 25000; drogi Przemyśiany —Poicorzany 
(Złoczów) trzecia rata 6000 K; w rekonstruk- 
cyi drogi Wadowice—Jawiszowice piąta rata 
15000 K; w rekonstrukcyi drogi Iskań — Bircza 
piąta rata 10.000 K; drogi Podliski Maże— 
Jaryszów szósta rata 20.000 K; budowa mo- 
stu na Wiśle między Krakowem a 
Podgórzem siódma rata 200000 K; rekon- 
atrakcya dróg w powiecie lwowskim (dziesiąta 
rata) 60.000 K; wynagrodzenie gminy m. Lwo- 
wa za ntrzymanie dróg rządowych 70.000 K; 
przebudowa stromego kawałka drogi w Dobro: 
mila 10.000 K; ndział rządn w budowie drogi 
Ostroworyk Polny—Poczapy (Złoczów) trzecia 
rata 8000 K; budowa mostu na Dniestrze pod 
Niżniowem, piąta rata, 150.000 K. 

Kredyty na budowle wodne: 

Wisła: 1) Ujście Przemszy-Popowice (Ża- 
wichost) 830.000 K; 2) Mała Wisła (rata czwar- 
ta) 180.000 K; 3) Ujscie Rndawy do Wisly 
350.000 K; 4) Udział rząda w przebudowie 
mostu kolei północnej na Wiśle koło Gonowa 
poniżej ujścia Przemszy (rata druga) 18 000 K. 

Dunajec 310.000 K, San 515.000 K; 
Dniestr: udział rządu w regalacyi odcinka 
Dniestru Kornalowice-Rozwadów i rzeki Strwiąż 
od Biskowic do ujścia Tyśmienicy (rata dzie- 
wiąta) 131.428 K; udział w regalacyi Dniestru 
od Rozwadowa do Żurawna (rata piętnasta) 
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85 359 K i od Znrawna do granicy 570.000 K. 
Wisłoka 110.000; Prut 75.000 K. 

Udział rządu w regulacyi Pełtwi (pierwsza 
rata) 32.055 K, Soły (rata dziesiąta) 67 316 
K, Łomnicy (rata dziesiąta) 75,236 K, Bia- 
iej (rata czternasta) 17.240 K. 

Założenie kultur wierzbowych na matsryal 


| faszynowy 20000 K; budowa portn zimowego 


na Dniestrze pod Haliczem (rata pierwsza) 
40.000 K i na Wiśle pod Nadbrzeziem (siódma 
rata) 15.000 K; na sprawienie baggerów dla 
regulacyi Wisły 40.300 K i Dniestru 45.000 K. 
Na zakupno lub budowę budynków rządowych: 
w Bóbrce 20.521 K, w Żydaczowie 7450 K, w 
Skałacie 13.420 K, w Podgórzu 8338 K; na 
sprawy konserwatorskie 15500 K, na uni- 
wersytet lwowski 120.000 K, na adapta- 
cye w uniwersytecie Jagiellońskim 72000 
K; na politechnikę lwowską 41.867 K; 
na adaptacye w gimnazyach w Galicyi 
147.620 K, w szkołach realnych 37.405 K, w 
szkołach przemysłowych 11.100 K; pierwsza 
rata na kupno budynkn pocztowego w Tarno- 
polu 15000 K; na budowle i kupno budynków 
dla sądów: okręgu lwowskiego 346 622 K, kra- 
kowskiego 77800 K, dla zakładów karnych o- 
kręgu sądowego lwowskiego 60.000 K. 


Kraków, 12 października. 


Przypominamy, że jutro, w sobotę, o godzi- 
nie pół do 7 wleczór, odbędzie sią w sali kra- 
kowskiej Rady miejskiej, publiczne zgroma: 
dzenie wyborcze, zwołane prez komijet wy- 
borczy stronzicetwa demokratycznego. Na sgroma- 
dseniu tem złoży kandydat tego stronnictwa na 
posła do Rady państwa, p. Tomass Sołtysik, 
dyrektor 1II gimn. w Krakowie, swoje wyznanie 
politycznej wiary. 

Komitet stronnictwa demokratycznego zaprasza 
wszystkich swoich zwolenników do jak najliczniej 
szego udziała w tem zgromadzeniu. 

Jubileusz Elizy Orzeszkowej. Jeszczo w kwie- 
tnia b. r. sawiąsał cię w Krakowie pod przewodni- 
ctwem znanego powieściopisarza Adama Szymań: 
skiego z 10 osób słożony tymczasowy komitet, 
w celu podjęcia akcyl godnego uczczenia Elizy O- 
rzewzkowej w osterdziestoletnią rocznicę jej autor- 
skiej działalności Ponieważ niemal równocześnie 
powstały takie komitety w Grodnie i w Warsza 
wie, przeto postanowiono w zasadzie przyłączyć się 
do nich I równolegle z niemi dążyć do urządzenia 
obchodu. Aby jednak to doniosłe zadanie należycie 
módz przeprowadzić, trzeba było przenieść całą akoyę 
na jak najszersze pole obywatelskiego wapóładziału 
i dla tego rozesłano onegdaj zaproszenia do wybi- 
tmych osobistości, ma niwie litaratury, dsiennikar- 
stwa, nauki i sztuki pracujących i w ręce tak ros: 
szersonego komitatu chciano ałożyć dalszy tok ro: 
boty. Wezwanie to nie pozostało bez echa, bo ctc 
wesoraj w sali starego teatru szgromsdslło się około 
50 osób se świata najwyższej Intelizencyi Krakowa 
Po zagajeniu zebrania przes p. Maryę Sledlecką, 
przewodniczący p. Adam Szymański udzielił głosu 
p. dr. Zofii Golińskiej, która przedłożyła sprawo- 
udanle z zabiegów, podjętych praez tymczasowy ko- 
mitet w sprawie wdrożemia wstępnych prao około 
przygotowania materyału do jubilensza. Następnie 
wybrano stałe prezydyzm, do którego weszli: jako 
preses p. Z. Sarnecki, wiceprezosowa p. M. Siedle- 
oka, zskretarze dr Józef Flach 1 p. M. T. Błotni- 
cka, skarbnioską p. Czermakowa. Po wyborach rosz- 
poczęto dyskusyę bardzo ożywioną w kwestyi pod. 
jęcia i prowadzenia dalszej działalnośbi. Wyłoniły 
się następujące wnioski: 1) Właściwy jabilenszowy 
obchód odbędzie się w Grodnie w rozmiarach i w cza- 
sie oznaczonym przes tamtejszy komitet. Na tę u 
roozystość wyśle Kraków delegacye, 2) Celem zbie- 
rania podpisów na adresach dla jnbilatki zredaguje 
się odpowiednie odezwy i rozrzuci po całej zacho- 
dniej Galicyl i Sląska. 3) Aby przysporzyć grosze 
ma fundusz jobileaszowy celem stworzenia polskiego 
seminarynm w Warszawie imienia Orseszkowej, 
zbierać się ma za każdy podpis na adresie po 20 
hal. 4) Dla zapoznania najszerszych ster Indaości 
z jabliatką 1 jej stanowiskiem w społeczeństwie 
t literaturze, urządzać szeregi odczytów po miaste- 
ozkach I wslach, oraz uczynić wydawnictwo jakiejś 
popularnej o niej pubiikacyi. 5) W Krakowie prsy- 
gotować uroczystość obchodową w teatrze, oras 
w lokalach różnych stowarzyszeń zawodowych 
6) Chcąc te różnorodne prace do skutku doprowa- 
dsić, podzlelć się na 3 sekcye, t. j. wykonawezą. 
odcaytową 1 wydawniczą. Wszystkie to wnloski a 
chwalono, a do sekcyj wessli opróos presydynm do 
pierwszej pp. Szymański, Siedlecki, dr Grabowski 
i dr Golińska; do dragiej dr A. Sokołowski, dr 
Konosyński, prof. dr Czermak, p. Strokowa i p. 
Spławińska; do trzeciej zaś K. Bartoszewies, dr Ko- 
neczny i Ad. Staszczyk, 

Na tem posiedzenie plenarne zamknięto, a ma- 
atępne dla prezydyum i uekcyj naznaczono ma 17 
bież. na. 

Wszschpolskie lunotim. Organ  wszcchpoiski 
wytęża siły, aby kraj cały oddać w niepodzielne 
posiadanie kliki konserwatywnej. Ponieważ do par- 
lamentu, dzięki powszechnemu głosowaniu, dostaną 
się wreszcie, wedle wszelkiego prawdopodobieństwa, 
niesależni przedstawiciele luda, wlec konserwatyści 
ozynią rospaczliiwe wysiłki, aby, przed uchwa- 
leniem nowej, parlamentarnej ordya a 
cyl wyborozej, rząd rozsserzył kompetencyę 
Sejmu galicyjskiego. W tem sposób powetowaliby 
konserwatyści w  dziesięciornasób utratę wpływa 
swojego w parlamencie, a kraj dostałby się 
w wiekuistą niewolę ich kliki, która 
wtedy o reformie sejmowej ordymacyi wyborczej, 
na jakiejś rzekomej podstawie demokratycznej, o- 
osywiście ani słyszećby nie chciała, 

Wysługaje się tutaj bardzo gorliwie konserwaty- 
stom „Słowo Polskie", agitując xa rozszerzeniem 
autonomii przed uchwaleniem reformy 
wyborczej do parlamentu i do Sejmu. 
Przeciwko tej skoncentrowanej robocie konserwa- 
tystów i wszechpołaków występowaliśmy od począt- 
ku i nie przestaniemy nadal zwracać uwagi na 
zamach tych utajonych wrogów samodziei- 
ności kraju. 

Doprowadzony przez to został orzan wazechpolski 
do zdenerwowania , dsięxi któremu występować już 
zaczyna bez maski obłudnego konwencyonszlizmu, a 
w postaci zachłannych karyerowiosów, operujących 
samodzielnością kraju, na zpółkę z konserwą, pra- 
guącą aa wszelką cenę, pod płaszczykiem zutonomii, 
uratowsć swój imtores koteryjny w kraju. Na to 
„lanetlm* konserwatywno-wszechpo!ski nie przesta- 
niemy swracać uwagi opinii kraju, choćby we Lwo- 
wie Wszechpolacy codziennie po jednej przeprowa- 
dzali uchwale, zwainiającej konserwatystów od re- 
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formy sejmowej ordynacyi prsed rozszerzeniem anto- 
nomii, i choćby „Słowo Polskie“ — że jego wła- 
unych użyjemy wyrażeń, — jesncze „hanie- 
bniej prostackiemi* posługiwało się 
zwrotami i choćby w jeszcze bardziej „służalczy* 
sposób „pomiatało* sasadami demokracyi i polity- 
cznej samodzielności krajo. Do rekordu ze „Słowem“ 
ma polu tego rodzaju polemiki, jakie nam otwiera, 
nie staniemy i zwycięstwo przyznajemy x góry Or- 
ganowi wszechpolsziema. Ale sprawy publicznej 
ani na chwilę nie spuścimy z oka. 

„Babie lato", z upragnieniem oczekiwane praes 
zziębniętach Krakowian, zawita wreszcie w całej 
swej okazsłości i rozraduje jausym swym uśmie- 
chem uchodzącej jesleni wspaniałe sale starego toa- 
tru dnia 14 b. m., t. j. w niedzielę. „Babie lato" 
urozmaicone będzie programem nigdy jeszcze dotąd 
w Krakowle nie oglądanym. O godzinie 5 poprze- 
dzą koncert orkiestry 56 p. p. „Jesienne wyśsigi 
konne“. Poosta, telegraf, telefon, mazenm niehisto- 
ryczne, oraz wystawa produktów jesieni — oto co 
zabawiać będzie publiczność przes pierwszą część 
wieczoru. Potem wkroczy do sali „Jesień* z orsza- 
kiem ranch, pajączków, motyli, komarów, ptaków 
i kwiatów, 1 pray dźwiękach poloneza przejdzie 
przez wasystkie salony. — Następnie ukaże się 
obras z żywych osób „Prząśniczka* pray akompa- 
niamenoie śpiewa do muzyki Moniuszki, a wreczcie 
przedstawioną będzie „great attraction* wieczoru: 
„Legenda o Babiem lecie", według Stachiewicza, 
nsosnizowana przez p. Dolińskiego i ilustrowana 
muzyką Marka. — Cały dochód z tego rantu prze- 
znacza komitet na sympatyczne oele: pomocy dla 
młodzieży szkolnej i wydawnictwa ludowe. Jest 
więc nadaieja, że nasza wysoce uspołeczniona pa- 
błiceność poprze szlachetne usiłowania komitetu i 
tłami stawi się na tym raucie. Bilety po 2 ko- 
rony i po 1 kor. dla młodzieży nabywać można 
naprzód w biurze komitetu (ul. Szpitalna L. 7 II p.) 
oraz w niedzielę u wejścia do sali, 

O pomoo dla najuboższej młodzieży szkolnej. 
Podpisany komitet wydał odezwę, w której zwraca 
się do ogółu a prośbą o pomoc dla ubogiej mło- 
dzieży. 

„Szeregi młodzieży — czytamy w odezwie — 
mpożą się, zapełaiająs wszystkie zakłady naukowe, 
wszystkie ubogie poddasza, wilgotne sutereny, nę- 
dzne isdebki, pełne zgnilizny i brudu. Takiej mło- 
dzieży aby przyjść z pomocą materyalną | RA sa- 
kapmo najpotrzebniejszych ubrań, obuwia, opłacenie 
obiaiów i śniadań, stanoyi i t. d., urządzamy w nio: 
dzielę dnia b. m. „Babie lato”, a w imię przewo- 
dniej myśli komitet uprasza najusilniej szeroki ogół, 
aby raczył bądź fantem, lub też datkiem pilenięż- 
nym dopomódz w usiłowaniach celem uzyskania po- 
trzehnego funduszu”. 

Za komitet Towarzystwa Opieki nad ubogą mło- 
dzieżą szkolną (alica Szpitalna l. 7, IL piętro) i za 
komitet wydawnictwa ludowego: M. T. Błotnicka, 
Dąbniki; A. Bandrowska, Karmelicka 44; Z. Gu- 
stawska, Retoryka 2; M. Wióutowska, Retoryka 2; 
ka. Masny, Wawel; Walerowa Jaworska, Starowśl- 
ma 10; prof. T. Dropiowski, Garbarska 6: Maiar- 
ska, Grabowskiego 4; Sokołowska, Grabowskiego 4; 
A. Waśniewska, Podgórze: M. Siedlecka, Sspital- 
na 7; prof. K. Bobrzyński, Kanonicza 2. 

Z Akademii umiejętności. Posiedzenie wydziału 
historyczno-flozoficznego odbędzie się w poniedzia- 
łek dnia 15 b. m. o godzisie 6 wieczorem. Porzą- 
dok dzienny: dr L. Boratyński: „Ze studyów nad 
Bologaettim“; dr Stan. Lewicki: „Drogi handlowe 
w Polsce w wiekach średnich*. 

Zabezpiaczenie miasta przed powodzią. Komi- 
sya prawno-wodna, o obradach której pisaliśmy 
w onegdajszym numerze, od 2 dni objeżdża tereny, 
przes które ma być prowadzone nowe koryto Ro- 
dawy, a to grumnta w Bronowicach, Woli Justow- 
zkiej i Zwierzyńcu, gdzie wytyczają trasę i szacu- 
ją grunta przeznaczone pod wykupno. W  ponie- 
działek zaś komlsya państwowa, złożona z delega- 
ta ministerstwa spraw wewnętrznych, p. Herbsta, 
radcy namiestnictwa p. Ustyanowskiego , radcy Ia- 
garśona i delegata Wydziałoa krajowego p. Kędszio- 
ra, uda się statkiem w dół Wisły, celem powzięcia 
uchwał nad zamierzonem podwyższeniem i obwało- 
waniem brzegów Wisły poniżej Krakowa. 

Z teatru miejskiego. Zwolennicy „nadzwyczaj: 
ności" w teatrze nie będą się mogli po premierze 
sobotniej „Loniou* nuskarżać na autorów francu- 
skich. Pp. Soulié i Gorsse rozwinęli bowiem przed 
widzami wszelkie „norwy czasa*, o jakie się do- 
bija i jakiemi licytuje popularność "farsa pary- 
ska sarówao w doborze sytuacyj, jak i nawet... re- 
kwisytów. Z tych ostatnich „debiutuje* w kroto- 
chwili — automobil, który w humorystycznej akcyi 
astok! dochodzi niemal do doniosłości — „roli“, 
Próby s farsy francuskiej dobiegają końca, poczem 
personal teatralny przystępuje do prób sztuki Ry- 
dla „Bodenheim“. Próba ozytama odbędzie się w 
niedzielę. 

W niedzielę dnia 14 bm. w przeddzień rocznicy 
śmierci Tadeusza Kośsiaszki afisz teatru zapowiada 
„Kościnszko pod, Racławicami”. 

Na konoerole kameralnym, który odbędzie się, 
jak donoszą afisze, w poniedziałek 15 b. m. w sali 
koncertowej starego teatra, przy współudziale osłon- 
ków polskiego kwartetu smyczkowego z Wiednia 
prof. Marcelego Tyberga, skrzypka | pianistki Wan- 
dy Tyberg, nczenaicy Liszta | Leszetyckiego, usu- 
pełnionego koncertmistrzami i solistami nadworzej 
opery w wiedalu, jak pp. Stlegler (wsitornia), Ty- 
roler (obój), Sosnenberg (flet), Miszek (kontrabas), 
będziemy m!eli po raz pierwszy sposobność asły- 
szonia pięknej, kameralnej muzyki w większym sty- 
lu i s nader rzadkim programem. Jeżeli zważymy, 
że konocertanci, jak świadczą zgodnie nadesłane nam 
krytyki sagraniczne, stanowią jeden z najwybitaniej: 
szych zespołów artystycznych, a program obejmuje 
utwory w Krakowie dotąd nio wykonywane, musi 
my przypnścić, że koncert ten ogólne obudzi zain- 
teresowanie, czego dowodem będzie mader liczny 
udział muzykalnej publiczności naszego groda. 

Bilety wcześniej do nabycia w księgarni S. A. 
Krzyżanowakiego, linia A-B, wieczorem przed kon- 
certem pray kasie. 

Sprawy miejskie, Wczoraj odbyło się posiedze- 
nie podkomitetn gazowo-elsktrycznego pod przewo: 
dnictwem wloeprezydenta p. M. Chylińskiego. — 
Uchwalono dodatkowe kredyty na koszta nrządzeń 
części mechanicznych budującej się elektrowni, oraz 
zniżenie taryfy dla rękodzielników krakowskich za 
dostarczanie prądu do popędu maszyn w ich sakla- 
dach na 25 bal. za kilowat-godzinę, z pewnom 
ograniczoniem czasu używania prądu. 

Zjazd urzędników podatkowych w Krakowie. 
W dalach 13 1 14 b. m. odbędzie się w Krakowie 
sjazd wszystkich urzędników podatkowych z nastę: 
pującym programem: 

W dniu 13 października 1906 r.: Zwiedzenie 
Muzeum Czartoryskich, kościołów i zabytków mia- 
sta, o godzinie 2 popołudniu wepólny obiad, a na- 
stępnie wycieczka na kopiec Kościuszki. 
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W dniu 14 paźdsicrnika 1906 r.: Wysłochanie 
mszy świętej w kościele N. P. Maryi o gods, 8 ra- 
no, następnie zwiedzenie Muzeum narodowego w Su- 
klenzicach, zwiedzenie zamku na Wawelu, a O go- 
dzinie wpół do 1 wspólny obiad, zaś od godziny 2 
do 5 w sali Resarsy urzędniczej przy ul. św. Jana 
wysłuchanie sprawozdania delegatów zjazdu odby- 
tego w Wiedniu w dniu 16 wrzsśnia b, r. nastę- 
pale odezyt I wnioski członków zjazdu. Wycieczka 
do parku Jordana. Punkt sborny w gmachu głó- 
wnego urzędu podatkowego przy ulfcy Basztowej 
1. 23 

Komitet zjazdn tworzą pp.: Przewodniczący Do- 
minikowzki; członkowie Kopezyński, Koishert, Kró- 
llkowski; sekretarz Arst. 

Zniesienie krypty zmarłych. Z powodu wozo- 
rajszej naszej motatki, odnoszącej się do krypty 
pod kościołem ks. Pijarów, otrzymujemy od jedne- 
go z mieszkańców ulicy św. Jana następujące uwagi: 

„Jako sąsiad fatalnej krypty od lat kilkunastu 
zastanawiałem się nieraz nad tom, jakiego grsechu 
dopuścili się mieszkańcy tego zakątka wobec świe- 
tnego mzgistratu, iż uznał za stosowne ukarać ieh 
tak dotkliwie swojem pozwoleniem na utrsymywa- 
mie tego „sankładu”. Już samo przechodzenie koło 
kościoła w czasie, gdy w krypcie leżą widoczne 
z ullcy zwłoki zmarłych ma gruźlicę z kurczowo 
wykrsywionem] twarzami jest odrażającem; mimo 
tego, widzieć tam można, niemal codziennie nietyl- 
ko gromadkę „pobożnych staruszek“, lecz, co gor- 
sza, w porze, gdy dzieci wychodzą z pobliskich 
szkół, zstępują do krypty całe ich gromadki, aby 
się przypatrzeć nieboszozykom. Niech ocenia, kto 
chce, czy nastręczanie sposobności do takich wra- 
żeń, jest zgodnem z sasadami wychowania młodzie: 
ży szkolnej. Samo przochodzenie koło krypty, z któ- 
rej, zwłaszcza w lecie, „wydobywa się przenikliwy 
odór rozkładających się zwłok i piwniczny sadach 
jest niesłychanie przykre, a sóż dopiero mówić o 
codzieznem niemal gromadzeniu się w tem miejscu 
po południu orszaków pogrzebowych Í tak dla ka- 
żdego bolesne wspomnienia budsących śplewach du- 
chowieństwa, W czacie, gdy po ciężkiej praedpoła- 
dmiowej pracy biurowej szukam w mieszkaniu spo- 
koju, stanowią dla mnie i moich sąsiadów obrzędy 
te ponure „Memento mori*, do którego żadną mia- 
rą przyzwyczaić się nis mogę. Dlatego z żywą 
wdzięcznością witamy uchwałę świetnego magistra- 
tn, mocą której krypta będzie zamkniętą, a nie- 
boszczykowie znajdą jedynie właściwe dia siebie 
umieszczenie w miejskim domu przedpogrsebowym.* 

Do supełnie uzasadnionych powyższych uwag 
dodzjemy x naszej strony, że, według Informacji 
naszej, chodzi obecnie, niestety, tylko o pewne o- 
graniczenie w przyjmowania awłok do krypty, nie 
zań o zupełne jej zamknięcie, którego spodziewać 
się należy dopiero po uporządkowania zaniedbane- 
go dotąd domu przedpogrzebowego, zbudowanego 
przed 3U laty. 

Smlertelne poparzenie. Wczoraj po poładaia 
2 lata licząca Marya Synowiecówna, córka stróża 
kamienicy pod L. 35 przy ulicy Grodzkiej, potknęła 
się o balię postawioną aa podłodae, pełną wrzątku, 
a wpadłszy do wody, doznała tak ciężkiego popa- 
rzenia ma oałem ciele, że w dwie godziny ntraciła 
życie. Przeciw matco ofiary będzie wdrożone docho 
dzenie sądowe o występek przeciw bezpieczeństwu 
życia s $ 336 u. k. . 

Z sądu. Proszeni jesteśmy o zaznaczenie, że 
w odroczonym wczoraj procesie o wypadek kolejo- 
wy na dworcu krakowskim (ié stycznia b, r.) je- 
dmego z oskarżonych, Kazimierza Zuskę, bronii dr 
Zygmunt Grlinuweig, 


Z kraju. 


Z Nowego Sącza donoszą nam: Na posiedzeniu 
miejscowego „Ogniska“ nauczycielskiego, które się 
odbyło prsed kilku dniami, powzięto następującą 
rezolucyę: „Wobec tego, że w dalsiejszym składzie 
Sejmu galicyjskiego nie możemy bez poparcia z ze- 
wnątrz doczekać się : spełnienia słusznych naszych 
żądań, mależy starać się, aby już prsy najbliższych 
wyborach do Sejmu wyszli posłowie, sprawie nau- 
czycielskiej przychylni. Pracę w tym kierunku na- 
ieży już teraz rozpocząć. Należy w poroznmieniu 
z innemi stronnictwami poczynić starania, aby nau- 
czycielstwo ludowe miało wwoich przedstawicieli 
w Ssjmie.* 

Taktowna odpowiedź. Na napaści p. Ludwika 
Skoczylasa w nur. 461 „Głosn Narode“, delegaci 
bocheńskiego Koła T. S. L. postanowiii nie odpo 
wiądać, uważzjąc przenoszenie sporów wownętrznych 
na łamy dzienników za wysoce niewłaściwe i na 
szkodę Towarzystwa działające. Stanowisko swoje 
wyłuszczyli na walnem zgromadzenia Koła w Bo- 
ohai w d. 28 września br., a na ręce zarządu Koła 
składają oświadczenia w sprawie poczynionych im 
złośliwie zarzutów. „Exemplum trahat“... 

2 Milówki pis: nam: Daia 7 bm. odbyło się 
w mieszkaniu klerewnika sakoły p. Slusarka zgro- 
madzenie nauczyciejstwa = pow. sądowego milowie- 
ckiego (Zywiec), sa które przybyło 25 osób. Po za- 
gajemniu przea p. Kowiokiego, kier. szkoły 4 klas. 
w Cięcinie, wybrzno przewoduieczącym zgromadse- 
nia p. T. Slusarka, zastępcą p. Jana Rycskiewlcza 
z Kamesznicy, sekretarzem B. Kowicklego z Cięci- 
ny. Do zarządu „Ogniska* weszli z wyboru praes 
aklamacyę pp. Tomasz Slusarek jako prezes, Jan 
Rycskiewicz zastępca prenosa, B. Kowicki sekre: 
tarz, a nadic: Kadiacik Wojciesh, kierownik szkoły 
2.klasowej w Ujsołach, Marya Trzosówna, nzuczy- 
ołełka w Cięcinie, Ludwika Nyczówna, nauczycielka 
w Milówce i Bombol Adolf, nauczyciel szkoły 1-kl, 
w sarem., Skarbalkiem wybrano p. Stanisława Mi- 
lewskiego, mancz. szkoły 4 klasowej w Milówce. Do 
komisyi rewizyjnej na rok 1 wybrano: Bohdana 
Oleszkiewicza, kier. szkoły 2-kl. w Rajczy, Staniał. 
Gdowskiego, nauczyciela szkoły 4 kl. w Cięcinie i 
Antoniego Ryszkievieza, kier. szkoły w Ciśn. De- 
liegatami na »sjazd delegatów w Krakowie w dnia 
1 listopada br. adbyć się mający, wybrano pp. To- 
marza Slusarka, Feliksa Koczura, nauczyciela szko- 
ły 6:kl. w Zywcu I Maryę Trzosównę. 

Po słożeniu sprawozdania x czynności delegata 
na ankietę krakowską | z dotychczasowej działal 
mości przez p. Feliksa Kocznra wywiązała się ob- 
uzerna dyskusya, Nanuczycielstwo tutejsze ośwind- 
czyło sią sa 4 przymiotnikową ordymacyą wyborczą 
do Sejmu i parlamentu, postanowiło bojkotować pra- 
sę nieprzychylną nauczyoielstwu, a natomiast pople- 
raó prasę postępową 1 polskie stronnictwo ludowe 
lub jemu pokrewne, Każdy nauczyciel zobowiązał 
się przystąpić do Związku, popierać jego dążności, 
prenumerować „Głos nauczycielstwa* i opłacać 
wkładki miesięcznie od 1 stycznia br. chwalono 
domagać się zrównania płac nanczyclelskich Ba naj- 
bliższej kadenoył sejmowej z płacaml XI, X i IX 
kl. płac ursędników państwowych. 


W Jeleśni ukomstytuje się zarząd „Ogniska“ z|wy aptekarskiej, mającej wejść w życie w 
końcem bm. Nie wątpimy, że i nauczycielstwo w gim czasie, dalej skutkiem nowego 


Suchej da również snak żŻysia o sobie, a gdy do 
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tego doprowadzimy, cały powiat nass należeć będsie 
pod sztandar „Związku“. 

Z Brodów piszą nam: Staraniem „Grona postę” 
powej młodwieży* odbędą się w sali Rady miejskiej 
w sobotę dnia 13 b. m. o godzinie 6 wieczorem 
wykład p. Maryi Gerżabkowej: „O wielkiej rewolu- 
cyi francuskiej, os. IL“ W niedzielę zaś dnia 14 
b. m. o godzinie 5 wlecaorem wykład p. Jedrzeja 
Moraczewskiego p. t.: „Wyodrębnienie Głalicyi 
w świetle danych statystycznych *. 

Sytuacya w zagłębiu ostrawsko-karwińskiem 
od dwóch dni — jak donosi „Dziennik Cieszyń” 
ski“ — zaczyns przybierać niepomyślny obrót, pe 
nieważ dyrekcye kopalń nie dotrzymują ustale po- 
czynionych przyrzeczeń. Jedna z kopalń, Ostrawski© 
Tokarzystwo akcyjne (przedtem kopalnie ks, Sal- 
ma), która płaciła najgorzej, zredukowała nawot 
dawne nędzne płace. Górnicy są ogromnie rosgory“ 
czeni. Na najbliższą nledzielg zwołano konferency4 
delegatów robotniezych, która ma roastrzygnąć 0 
dalszych krokach. — Na wypadek niedotrsymania — 
przez kopalnie danych przyrzeczeń strajk będzie 
nieuniknionym. 


Ze świata. 


Z Warszawy. 

— Od dwóch dni odbywają się aresztowa- 
nia strajkujących w aptekach wośźnych, 
posługaczów, nazywanych „laborantami*. Straj 
koją oni od kilku tygodni, a właściwie strajkuje 
garstka, zmuszając resztę terorem do bezczynności. 
Opierających się strajkowi wypędzane siłą I groźbą 
brauningów. Onegdaj policya zaczęła aresztować 
laborantów. Do dziś aresstowano kilkunastu, przy” 
czem ofiarą padają winni i niewinni. Ponieważ 
właściciele aptek w daiszym elągu nie są skłonni 
do ustępstw, więc strajk nie ma Żadnych widoków 
powodzenia i tylko marazi kilkodziesięciu ludzi na 
aresztowanie. 

— Samobójstwo cukiernika warszawskiego, Ar- 
tura Starorypińskiogo, właścielcla trzech du- 
łych zakładów, jest jednym faktem więcej w sze” 
regu ciągłych upadków w zawodzie właścicieli lo- 
kalów pablicznych. Starorypiński zastrzelił? się może 
s powoda rozstroju nerwowego, lecz rozstrój ten | 
powstał na tle zagmatwanych wysoce interesów ma- 
teryalnych. Od ezasun wojny japońsko-rosyjskiej in- 
teresy onkierników, restauratorów i t. p. przndsię” 
biorców w Warszawie są w stanie więcej niż opła- 
kanym. Ludność Warszawy nie tyle może wycień* 
czoma materyalnie, ile zdenerwowana i wystraszo” 
na ciągłemi wypadkami i stanem wojennym, stars 
się, o ile możno ci, pozostawać od zmierzchu w do- 
mu, a już po 8-mej wieczorem chyba gwałtem ko- 
go wypchcać można na ulicą. Warszawa, która słynęła 
s tego, I? nocne jej życie wrze w całej pełni de 
godziny pierwszej lub drugiej nad ranem, wygląds 
obecnie około godziny 8 do 9 wieczorem, jak mis- 
sto wymarłe. Nieliczni przechodnie uncję, się boja” 
śliwie pod ścianami domów, a kto ma 20 kopiejek | 
w kieszeni, tem pędzi dorożką do domu, sądząc, Że | 
pray użyciu tego rodsajn lokomocyi jest od wypad” 
ków zabezpieezoaym. Wobes tego wszelkie kawiar” 
nie, cukiernie, restanracye Í t. p. zakłady muszą 00 
raz bardalej upadsć, jeżeli w dodatkn zważymy, żo 
czynu sa średni lokal oukierniczy wynosi w War- 
szawie od trzech do sześciu tysięcy rubli rocznie 
za pierwszorzędny saé od ośmiu do szeznasiu ty’ 
sięcy. 

W ostatnich esazach zbankrutowali: restanrator, 
Paweł Dyck sa 80.000 rubli i cukiernik Wł. Jat- 
kowski na 180.000 rabii, nie licząc wielu pomniej* 
szych i tych, którzy obecnie stoją ma brzegn bat” 
kructwa, a będzie ich liczba spora. Strajk perso- 
nalu cakiernlozego z przed 3 miesięcy x tronom 
niesmiernie warunkami dla pracodaweów, dopełn 
też miary wszelkich nieszczęść, które od r. 190% 
spadają na warszawskie restauracye | cukiernie. l 

— Mordercy ś. p. Jana Gadomskiego zbiegli ! | 
dotyczas odnałezieni nie zostali, Ważnym jedna 
jest uaczegół stwierdzony przez przechodniów, ż0 
po strzałach a bramy domu 1. 6 przy ulloy widok 
wybiegło kilku młodych ludzi, dość przyswolcić | 
ubranych, z których jeden tamował chustką krew: 
Widocznie é p. Gadomski, który przes uchylone 
drzwi strzelił do wnętrza przedpokoju dwa rasy 
ranił któregoś z bandytów. | 

— Przea Warsaawę przejeżdźają niemal codsio* | 
nie gromady kosłowitów ze swoimi księżmi. Kiert 
ją się na dworzeo kolei kaliskiej ! dążą do Stry 
kowa, gdzie, jak i w Cegłowie, odbywa się dnie” 
i nocą mabcżeństwo, zwane „Do końca świata ' | 
Koałowici, unikając zotknięcia się z katolikami! | 
zajmują osobny wagon klasy 3 i swartem kołe” 
zarówao na peronie, jak i w wagonie otaczają sY” 
teh prowodyrów. Przed dworcem kaliskim gawied 
Bieprzyjaźcie usposobiona dla kosłowitów, urządsił* i 
im hałaśliwe sceny s gwizdaniem itp, Na dwor! | 
kolei terespolskiej dorożkarze, gdy poznają, iż ssi | 
do ezynienia z scktantami, odmawisją wiesienia ! 
lub t:ż wysadzają ich w połowie drogi. 

Aresztowania w Sosnowcu. Z Sosnowca 48% 
szą, że we wtorek wiecaorem przyjechało tam 3 
agentów „ochrony“ warszawskiej i dokonało w sy 
stencyi pełniącego obowiąaki policmajstra, podot” 
rów żandarmeryi i kozaków wielu rewizyj. Bes 
tatom ich było arosztowanie kandydata praw 
Ludwika Ginsberga, jak również nocującego 
nlago mlegnanego Rosyanina, bawiącego tam åo 
ro dzień pierwszy, pp. Witolda Grusa, współ H 
cownika fabryki lin drucianych „Deichəel“, i "| 
Baumgartena, buchaltera sosnowieckiego 
działu Banku handlowego w Warszawie, oras 
roma, syna frysyera. Rewizya trwały od god” , 
do 5 w nocy, aresztowanych zaś przewieziono sA | 
o gods. 7 m. 55 poolągiem do Będzina, skąd © 
być dzlej przesłani do Warszawy. „jst 

Miasto Puławy. Z Warszawy donoszą: Lub" „| 
ursąd gobernialny otrzymał zawiadomienie, gó | 
zgodą ministerstwa osada Puławy zostaje p s | 
kształconą na miasto, z nazwą Nowo'Ale | 
drya. Miasto ma mieć swego burmistrza, któr jo | 
dzie podlegał naczelnikowi powiatu. Jedno? gaj | 
okoiiczne wsle: Puławska Wieś i Mokrask! S°% | 
welelone do miasta s zachowaniem własność! „toć i 
watnej. Odtąd te wsie, jako miasto, mają kors) | 
z praw miejskich. Na gl 

Bandyłyzm w Wilnie. Z Wilsa donossą: , „gr | 
Nowogrodzkiej Indzie nieznani napadli na toll J’ 
warami Bruna, wyrzucili towary na ulicę, ob et 
naftą i podpalili, Towary w części sgorsaly, a 
ści zaś je skradziono. Napastnicy znikli w 

Wiec aptekarzy. Prezydynm powszechno 
warzyszenia aptekarzy s Austryi, liczące8” 
członków, zwołało na dzień 9 i 10 bm. 
karzy do Wiednia. Wiec został zwołany 3 
wodu, ponieważ aptekarstwo w Austrzi #9 
obecnie w chwili przełomowej skutkiem now 


je 


cannika 
nowej farmakopel, tudzież innych reform. 


zapach 
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nowej taksy aptekarskiej refarował dyrektor Grti- 
aer, który żądał podwyższenia cen środków lokar- 
skich, gdyż wobec ogólnej drożyzny koszty prowa- 
dzenia aptek zwiększyły wię. Rsferent wystąpił ró: | 
wnieżł przeelwko kasom dla chorycb, twlerdząć, że” 
kawy te lstmieją kosstom aptekarzy. Aptekarza: 
Harna i Troethande! odpierali różna zarzuty, podmo- 


Dodatek powieściowy. Do dzisiejszego numeru 
„N. Reformy* dołączamy arkusz 10 powieści Bole- 
aławity p. t. „Nad modrym Dunajem”. 


Mianowanis. Lwowski wyższy sąd krajowy zamianował 
kancelistów: Stanisława Wegomsna w Skałscie, Bora- 
cha Leibę Weinsteina w Jarosławin, Mikołaja Kadobiaź - 
skiego w Delatynie, Maryana Hipolita Sławińskiego w 
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etwo i nadal występować będzie jako ciało 
zwarte i zgodne. Na wewnątrz jednakże zaryso- 
wały się w niem dobitnie trzy prądy: Skrajny, 
który pragnąłby natychmiast przeprowadzić 
w całej Rosyi zacięty, bierny opór; umiarkowa- 
ny, najsiiniejszy, który odkłada ten- środek 
[walki na czas późniejszy, i ugodowy, który wo- 


sxone publlcznie przeciwko aptekarzom. Apiekarz | Mostach Wielkich, Emila Engla w Przemyślu i Karola | góle taki sposób walki, jaki zaleca odezwa wy- 
Troethande] wystąpił gwałtownie praeciwko mięsza- | Chomiaka w Sanoku oflcyałami kancelaryjnymi w X kl.: borska, uważa za błąd polityczny. W sprawie 


nin cią lekarzy do spraw aptekarskich, nazywając 
to nadużyciem. 

W drugim dnin obrad prezes czeskiego grominm 
aptekarzy mówił o udziale aptekarzy w korpora- 
tyach uamitarnych, Zgromadzeni uchwalili resolu- 
eyg, żądającą, ażeby przedstawiciele aptekarzy na- 
leżeli do najwyższej Rady sanitarnej w Wiedniu 
i do krajowych Rad sanitarnych, prócz tego zań, 
ażeby w ministerstwach i namiestnictwach utwo= 
rzył rząd posady fachowych referentów aptekar- 
skich. W uprawie tej wysłano natychmiast deputa- 
eyę do ministerstwa spraw wewnętrznych, gdzie 
deputacya otrzymała odpowiedź, że rząd będzie sta- 
rał się uwzględnić żądania aptekarzy. 

Aptekarz Grtiser podniósł następnie potrzebę ści- 
ślejszege współłsiałania iekarzy i aptekarzy w spra- 
wacb, które obchodzą oba te stamy, a zgromadzenie 
uchwaliło rezolueyę w tym kierunku. Wrosseie anto- 
karz Obmeyer mówił o potrzebie wybrania komisyi 
dla uporządkowania wewnętrznych spraw aptekar- 
stwa, eo też nehwalono, równie jak rezolusyę, żŻą- 
dającą zapobieżenia elągłemu wprowadzaniu nowych 
środków spocyalnych w aptekarstwie, bardzo exqsto 
nioskntecznych. 

Zajmujący prooes tocaył się przedwczoraj w 
Wiedatn przed trybanałem przysięgłych. W kwietniu 
1904 w budzpsszcie, jak powiada akt oskarżenia, 
Wilhelm Uhrmazn, uczeń eukierniczy, oblał witryo- 
lem właścicielkę handln, Teresę NenmasowĄ, która 
skutkiem tego straciła prawe oko 1 odniosła na 
twarzy | szyi ciężkie rany. Wilhelm Uhrman, któ- 
ry maówezas liczył 14 lat życia, przeniósł się do 
Wiednia, a ehociaż policya z Budnpesztu rozesiała 
za nim listy gończe, nie został dotąd odkryty. Do- 
piero tego roku Nenmanowa doniosła polisy! wie- 
deńskiej, że Wilhelm Uhrmann znajduje się w Wie- 
dniu u swojego waja. Policyn wyśledsiła go, a sąd 
oskarżył o zbrodnię ciężkiego uszkodzenia ciała, — 
Wilhelm Uhrmann przyznał się do czynn, a wyko- 
aa? go, jak twierdził podozas rozprawy, w tym oe- 
lu, ażeby oszpecić Neumanową 1 obrzydzić ją ojcu, 
który z nią utrzymywał stosunek miłosny, Stary 
Uhrmann był kupcem w Budapeszolłe I miał się nio- 
dle, odkąd atoli nawiązał stosunek z Neumanową, 
trwonił z nią i dla niej pieniądze, a rodainę zo- 
stawiał bes chleba. Zrospaszony syn, chcąc ojca 
rodzluie przywrócić, chwycił się tego Środka rady- 
kalnego. Sędziowie przysięgli zaprzeczyli pytanie o 
ciężkie uszkodzenie ciała 11 głosami przeciwko 1, 
a taką samą liczbą głosów potwierdzili pytanie o 
shwilową niepoczytainość Trybunał na tej podsta- 
wie wydał wyrok uwslniający. 

Defraudacye pocztowe w Wlodniu, Odkrycie 
defraudacyj, które popełniał w biurze pocztowem 
aa dworcu kolei Północnej w Wiedniu ekspedycnt 
poestowy, Tomass Lisowski, jest dziełem przypadku. 
Mianowicie — jak obecnie donoszą dzienniki wie- 
deńskie — w flil urzęda zastawniezego w Brigit- 
tenan została arosztowaną powna kobieta, która 
chciała zasiawić wartościową torebką srebrną. Ko- 
bleta owa, idąe s agentem do polloyi, szepnęła ooś 
do mężczyzny, stojącego przed urzędem zastawni- 
szym na nlicy. Agent nwięził natychmiast również 
owego mężczyznę, którym był 38-letni ekspedyent 
pocztowy, Tomasz Lisowski, przydzielony do urzę- 
da poeztowego na dworcu kolei Północnej. Kobietą, 
nwięzioną w urzędzie zastawniezym, była jego Żona, 
Janina. Policya stwierdziła, że kilka dni przedtem, 
Janina L'sowska zastawiła takiesame dwie torebki 
srebrne. Podczas rewizyi w pomieszkaniu Lisowskich 
znaleziono 33 kartki zastawnicze i zaaczną liczbę 
przedmiotów, które Lisowski zabierał z przesyłek 
poeztowych, oo mu przychodziło z łatwością, gdyż 
pracował w oddziale dla posyłek pocztowych i przez 
jego ręse cały pakiety, głównie do Galicyi i Moraw. 
Kartki zastawnicze wystawione były na drogie ze- 
garki, srebrne wideice i może, srebrne łyżki i cu- 
kierniczki, złote łańcuszki, kolszyki i t, p. Kartki 
uaitawnieze pochodaą z czasu od dnia 12 grudnia 
1905 r. do dnia 2 b, m. Lisowskiego odstawiono 
do więzienia sądu karnego, Żonę zań jego pozosta- 
wiono na wolnej stopie. 

Jaskinia gry w Budapeszole. Jak to przed- 
wesoraj donieśliśmy, w Budapeszcie odkryła policya 
jaskinię gry, utraymywaną przez Aleksego Boda. 
O istnieniu tej jaskini doniósł polleyi urzędnik ko- 
mitatowy Władysław Romai, który welsnął się do 
pomieszkania Aleksego Boda, nie mając xaprosze- 
nia, i sosia? wydalony stamtąd, Chcąc się zemścić 
za tem despekt, Ronai natychmiast doniósł o tem 
polieyi, która wtargnęła do jaskini owej, gdzie sa- 
stała sporą Mozbę graczów. Pomiędzy lanymi byli 
tam; posol do Sejmu węgierskiego, Józet Horvath; 
porucznicy Sapp, Tatay i Ditroi; koncepista mini- 
steryalny Esgeniusz Horvath i t. d. Był tam rów- 
nież głowy aportsman Koloman Szemere, znany ze 
sprawy karcianej Józefa hr. Potockiego, który przsd 
dwoma laty w wiedeńskim Jockeyklubie przegrał 
millom koron. Jak donosi „Zeit“, Aleksy Bod kilka 
razy przybywał do Wiednia, ehcąe I tam urządzić 
taskinię gry, ale wobee podejrzeń policy! odstąpił 
od tego zamiaru. Podezas chwilowego pobytn Ale- 
ksogo Boda w Wiednin mia? odwiedzać jego salon 
takża jeden z arcyksiążąt. 

Zamach na pociąg. Z Petersburga donoszą: 
W dnia 9 b. m. e godz. 11 wieczorem na stacji 
Gatozyna kolei warszawskiej dopaszosono się s&- 
macha sa pociąg. Rozbiciu się pociągu sapo- 
blog? dróżnik. Policya żłandarmeka, ochrani'jąca 
stacyę na głównej linii, aresztowała nieznanego 
człowieka, który przymocowywał do szyn 
kawałki stali. Gdyby posiąg na nie najechał, 
nastąpiłaby straszaa katastrofa. Aresztowany powie- 
dział, Że nazywa się Iwanow 1 ża jest szewcom. 
ZarządzoBo śledztwo. 

Gromadne zatrucie kiełbasą W miasteczku ho- 
lenderskiem Vaals i najbliższej okolicy zachorowała 
pośród grożnych objawów 230 osób skutkiem spo- 
życia zepsutej kiełbasy. Lekarzy i Siostry miłosier- 
dzia wysłano do Vaals z sąsiednicb więksBych 
miast. 


Łe stowarzyszeń. 


Z Tow. nauczycieli szkół! wyższych. Koło kra- 
Kowskie odbędzie posiedzenie w sobotę 13 b. m. 
0 goda. 61/, wieczorem w Collegium novum. Porzą- 
dsk obrad: „Praca ręczna w wychowanin młodzie- 
Ży szkół średnich* (ref. prof. dr Jordan). 

Z klubu pocztowego. Przypominamy, że jutro 
W sobotę o godz. 8 odbędzie się w klupie (hotel 
Europejski, dawna resursa urzędnicza) inangnracyj- 

wieczór. 


J 


ae" 


Basrzaciw hotelu „pod Róża* 


5zef Krzyszkowski 


OWIE, przy ulicy Floryańskiej L. I7 


rangi z pozostawieniem ich na dotychesarowych miej- 
uoach służbowych ` 


Szkoła anaifabetów na Kazimierzu. Waluo zgromadze- 
nie Towarzystwa szkoły dla analfabetów ua Kazimierzu 
odbędzie się, stosownie do przepisów statutu, bez wsglę- 
du na ilość obecnych, w niedzielę 14 b m. o gods. 12 
w południe w kancelarył adwokata dra Grossa przy ul. 
Brackiej 1. 18. 

Repertoar teatru miejskiego. 

W sobotę: „Loulon*, krotochwila w 8 aktach M. Beu- 
lié 1 H. de Golase. 

W niedzielę: „Kośclaseko pod Racławicami”, 

W poniedziałek: „Loalóu*, 

We wtorek: „Odwieosua baśń”. 

We środę: „Barbarzyńcy*. 

We ezwartek: „Loniu”, 

W sobotę: „Bodenheim*, sztuka w 5 aktach wierszem 
Lucyana Rydla. 

W niedslielę: „Bodenheim“, 

Repertoar teatru ludowego. 

W sobotę „Piękna Marsylianka“, 

W niedzielę po południu: „Życie w śnie*; wieczór: 
„Piękna Maraylianka*. 

4 kalezdarza, W sobotę 16 paździeraika: Edwarda kr. 
i Daniela; w niedzieię 14 października: Wincentego Ka- 
dłabka; w poniedziałek 15 października: Jadwigi księ- 
żnej i Teresy p. 

Wsohód mońca 18 października © zodzinie 6 minut —, 
dwabód o gode. 4 m. 54: dlręcdć dnis godzin 10 m. Ba. 

Z krakowskiego obserwatorynm. Dnia 11 października 
termomote doszedł od 10'i do 0'8 (.; barometr opadał. 

Dala :1 pzeździernika c godzinie 7 rano stan barome- 
tru 7449 mm., termometru 06 C.; wiatr wsohośni 


B. Gabryelska, Krzysztefery 
Kraków. Wynajmuje i sprzedaje pierw- 
szorzędnych fabryk fortepiany. pianinas, harmo 
uie i pianole za gotówkę lub na spłaty nawet 
dwudziestomissięczne. Instrumenty nżywane od 
sen najniższych. 


| Kronika lwowska. 


Lwów, 12 pażdziernika. 


Inauguracya na politeohnioe odbędzie się w po- 
nledziałek. Zapowiada się znowu wielkie przeyełnie- 
nie. Kilkuset atudontów przybyło s Królestwa i pro- 
wincyj zabranych. Liczba studentów doohodzi do 
1500. 

Lichwa mięsna we Lwowie. Z powodu ogro- 
maogo dowoza bydła I mięsa na targ lwowski, ceny 
mięsa w rześni spadły we środę o 10 hal. na ki- 
logramie. Mimo to rzeźnicy zie obniżyli dotąd cen 
mięsa, sprzedawasego w awych jatkach. Gdyby 
istniały jatki miejskie taki wyaysk rześników byl- 
by niemożliwy. 

Ukończony teohnik — krawoem. Znany lwow- 
ski krawiec, radny miejski p. Staalsław Platowski, 
przelał firmę swą na imię syna, Zygmunta, ukoń- 
czonego słachacza lwowskiej politechniki, P. Zy- 
gmunt Platowski odbył studya na wydziale budowy 
maszym, poczem udał się za granicę i pracował ja- 
ko zwykły robotnik, potem jako praktykant u je- 
dnego z krawców wiedeńskich, następnie poznał in- 
me najlepsze pracownie wiedeńskie; otrzymawszy 
zań stypendyum krajowe, odbył kura w „Deutsche 
Bekleigurgs-Akańemie" w Monachium, a wywiązu- 
jące się z ctrzymanego od Wydsiała krajowego po- 
lecenia przedłożył sprawozdanie o sposobie nrządzo- 
nia fachowej szkoły krawieskiej, jaka kosztem kraju 
ma powstać. Obecnie objął pracownię po ojeu, któ- 
ry po 30-letuiej pracy zawodowej usuwa się od 
niej teraz; syn zaś niewątpliwie stanie się rozu- 
mnym pionierem dla podniesienia krawiectwa Era- 
jowego, które musi się doskonalić, aby sprostało 
konkurezcy! zagranicznej. 


LJ . . 

Ostatnie wiadomości. 

— W komisyi dla reformy wyborczej w 
dalszym ciągn wczorajszego posiedzenia w głoso- 
waniu odrzucono 24 głosami przeciw 14 wnio- 
sek posła Cipery (rozgraniczenie okręgów wy- 
borczych według powiatów sądowych), zaś 21 
przeciw 20 głosom wniosek Pergelta (rozgrani- 
czenie wedlug gmin i miejscowości). Wniosek 
posła Pergelta w sprawie narodowego katastru 
odrzucono 23 głosami przeciw 15. Poseł Pergelt 
zgłosił oba swoje wnioski jako votum mniejszo- 
ści. Wniosek posła Kramarza o wyłączenie Bu 
dziejowiec z okręgów wyborczych o przeważają- 
cej ludności czeskiej odrzucono 31 głosami 
przeciw 13. Komisya załatwiła następnie po- 
dział czręgów wyborczych przeważnie niemie- 
ckich. Następne posiedzenie dzisiaj wieczorem. 

— Sprawa następstwatronuw Bruu- 
szwiknu weszła obecnie w nową fazę. Książę 
Kumberlandzki wystosował do cesarza W il- 
helma i kanclerza Bilowa listy, w których 
oświadcza, że on i jego syn starszy rezygnują 
z tronu brunszwickiego, źe natomiast no- 
mineją jako kandydata do tego tronu młodsze- 
go syna, księcia Ernesta Angusta. Książę 
Kumberlandzki prosi cesarza, aby uznał tę kan- 
dydaturę i zgodził się na objęcie tronu przez 
księcia Ernesta Angusta. Na listy te odpowie- 
dzieli tak cesarz Wilhelm, jak kanclerz książę 
Biilow grzecznie, lecz stanowczo odmo- 
wnia. Oświadczają oni, że sytuacya w niczem 
się mie zmieniła, i że przeszkoda, która unie- 
możliwia oddanie tronu brnnszwickiego 
księciu Kumberiandzkiema lab jego potomkom, 
nie została jeszcze usunięta, i że wobec tego 
nic w tej sprawie uczynić nie mogą. Przeszko- 
dą tą jest, jak wiadomo, ta okoliczność, iż ksią- 
żę Kumberlandzki nie zrezygnował jeszcze ze 
swdich pretensyj do tronu hanowerskiego. 

Prasa niemiecka uważa to wystąpienie księ- 
cia Kumberlandzkiego za zręczny manewr, Pra- 
gnął on kandydaturą swego syna pokrzyżować 
widoki książąt Hohenzollernskich co do pono- 
wnego objęcia regencyi w Brunszwiku — i to 
bez narażenia się na konieczność zrezygnowa- 
nia z pretensyj swoich do Hanoweru. 


i. Rosi 1 zaboru rosyjskiego. 

Kongres kadetów w Helsingforsie zo- 
stał wczoraj zamknięty. Nadzieja reakcyoni- 
stów, że na kongresie tym przyjdzie do zupeł- 
nego rozbicia stronnictwa, nie ziściły się. 


Zaden z posłów nie uważał za potrzebne wy- 
stąpić z jego szeregów i na zewnątrz stronni- 
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tej przyszedł też do skutku rodzaj kompromiso, 
w myśl życzeń prądu umiarkowanego. W każ 


| cx razie stronnictwo to i nadal będzie powa- 


żnem ogniskiem w walce o wolność w Rosyi. 

W Odessie zokazyi pobytu tamże prezsza 
„Związku rosyjskich ludzi* przyszło ponownie 
do groźnych zaburzeń antiżydowskich, podczas 
których pobito około 100 żydów. W Petersbur- 
gu wykryto podobno sprzysiężenie rewolucyjne 
w kilku tamtejszych pułkach. 

Gabinet Stołypina zamierza teraz na Litwie 
stosować starą zasadę wszystkich gnębicieli: „di- 
vide et impera*. 

Jak słychać, w kołach rządowych postanowio- 
no udzielić Litwinom poparcia w walce o sa- 
modzielność a przeciwko Polakom. Zaprojek- 
towano rozszerzać tanie pisma litewskie i u- 
tworzyć katedrę litewską w zdecydowa- 
nym już w zasadzie uniwersytecie w Wilnie, 
mianować Litwina biskapem w Wilnie, oraz za- 
rządzić szereg innych środków przeciw „polo- 
nizowaniu kraju“. 


(Telegramy „N. Reformy” z 12 pażdziernika.) 


Zaburzenia w Łedzi. 


Berlin. Do „Locałanzeigora* donoszą z Ło- 
dzi przez Warszawę: W Łodzi wzburzenie 
mas wzrasta. Wczoraj silne oddziały kawa- 
leryi przebiegały miasto, a pod ich strażą do- 
konywano licznych rewizyj przechodniów i re- 
wizyj domowych. Ulica Piotrkowska była przez 
6 godzin zamknięta dla komunikacyi. Wieczo- 
rem przeciągały ulicami tłnmy z czerwo- 
nemi sztandarami, poczem sztandary te 
zatknięto na kominach fabryk. Wojsko 
dało salwę, od której zginął pewien 
właściciel! domu, a kilka osób odnio- 
sło rany. Bawi tu obecnie wyższy pro- 
kurator z Warszawy, który ma zbadać, 
czy sprawcy odkopywania zwłok osób, straco- 
nych na mocy wyroku sądów wojennych, ró- 
wnież mają być oddani pod sąd wo- 
jenny. 
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Proces deputacyj robetniczych. 


Petersburg Podczas rozpoznawania sprawy 
rady delegatów robotniczych świadek, pracują- 
cy w fabryce Obuchowskiej, Wołk Łaniecz- 
ki, wręczył prezesowi deklaracyę, opatrzoną 
podpisami 1000 robotników, w której wyrażają 
żądanie oddania ich pod sąd narówni z radą która 
jest przedstawicielką interesów robotniczych. 
Dekiaracyę tę prezydujący ogłosił i dołączył do 
aktów procesu. 


Obelgi reakcyonistów. 


Petersburg. Wydawane przez archimandrytę 
Witalisa pismo „Podzajewskaja Izwiestia*, na- 
wiązując do zapowiedzianego przybycia deputa- 
cyi angielskiej do byłego prezydenta Dumy 
Mnuromcewa, uderza w gwałtowny i bratal- 
ny sposób na członków byłej Damy i na Mao- 
romcewa. Pismo to nazywa ich łotrami, o- 
pryszkami, zbójsmi, a Muromcowa her- 
sztem bandy opryszków. O Mnuromcewie 
pisze, że nciekł za granicę i że tam spotka się 
z resztą łotrów z byłej Dumy, którzy zmuszeni 
będą uciec z Rosyi przed gniewem prawdziwie 
ruskich ludzi. Depatacyę angielską nazywa rze- 
czony organ szajką żydów angielskich. 
Jak słychać numer z tym artykułem w liczbie 
10.000 egzemplarzy :ozrzucono między pospól- 
stwem.w Moskwie i Petersburgu. 


Zamachy. 


Petersburg. Wieczorem przy fabryce obu- 
chowskiej zastrzelono policyanta Wa- 
lajtisa, a ciężko raniono policyanta Pime- 
NOWA. 

Saratów. Do biskupa Paladyusza ludzie nie- 
znani dali iwa strzały, lecz chybili, poezem 
uciekli. 


Rewizye i aresztowania. 


Charków. Przy rewizyi mieszkania niewiado- 
mego nazwiska aresztanta znaleziono bomby 
i dynamit, oraz zdobyto ważne wskazówki. 
Aresztowano również właścicielkę domu, loka- 
tora : stróża. Skonfiskowano dynamit, receptę 
na fabrykowanie bomb, aparaty i tablice mate- 
matyczne. Na przedmieściu Ural znaleziono 3 
bomby. 

Przy ulicy Byczewskiej policya wykryła dwie 
bomby, granaty i rewolwery. Po rewizyi are- 
sztowano adwokatów przysięgłych Baltza i Ti- 
mołiejewa. Aresztowano 36 osób za należenie 
de partyi socyalno-demokratycznej, 

Wilno. Aresztowano całą organizacyę 
rewolucyjną wojskową. Aresztowano 
23 osoby, pomiędzy niemi oficera, 20 szarego- 
wców, żyda i żydówkę, 


Kara śmierci. 


Ryga. O godzinie 4 nad ranem wykonano 
wyrok śmierci na Netcie, Krasowskim i 
Dymanie. Smurisiewi zmieniono karę śmierci na 
20-letnie ciężkie roboty. 


Dsputacya angielska. 

Londyn. Depntacya, która zamierzała udać 
się do Petersburga celem wręczenia adresa b. 
prezydentowi Dumy rosyjskiej, uchwaliła wczo- 
raj wieczorem uprosić angielsko-rosyjski komi- 
tet w Petersburgu, aby zaniechał wszel- 
kich demonstracyj i wręczył adres bez 
szczególnych formalności. 


Zz Rady państwa. 


(Telegramy „N. Reformy“ z 12 października.) 


Wiedeń. Na dzisiejszem posiedzeniu Izby po- 
słów przedłożył minister skarbu ustawę w spra- 
wie sprzedaży w drodze zamiany realności sta- 
rego archiwum map we Lwowie. 

Pos. Herzog i tow. zgłosili wniosek nagły 
'z powodu niesankcyonowania, kilkakrotnie już 
i powziętej przez Sejm dolno-austryacki uchwały, 
aby w szkołach ludowych i wydziałowych w 
Dolnej Austryi, językiem wykładowym był wy- 
łącznie język niemiecki. 


Firanki, Pończochy, 
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Izba przystąpiła do dyskusyi nad wnioskiem 
nagłym posła Kittla i tow. w sprawie zni- 
żenia podatku od cukru. 

Minister skarba dr Korytowski wskazuje 
na swoje wywody na ostatniem posiedzeniu i 
podnosi, że zachowuje się z całą sympatyą wo- 
bec tego wniosku, a także i ze stanowiska bu- 
dżeiowego nie można odmówić możliwości ewen- 
tualnego zniżenia podatkn od cnkra. Jednakże 
minister wskazuje na trudności, jakie istnieją 
ze względu na stosunek do Węgier i podnosi, 
że zniżenie podatku od cukru tylko w porozu- 
mienin z rządem węgierskim może nastąpić. 
Wobec tego minister jest za przekazaniem 
wniosku komisyi, gdzia na żądanie gotów jest 
dać wszelkie wyjaśnienia. 

Pos. Dawid Abrahamowicz oświadcza, 
że sprawa zniżenia podatkn od cukru jest nad» 
zwyczaj ważną, mimo iż specyalnie dla Galicyi 
zniżenie ceny soli i podatku od soli 
jest może rzeczą jeszcze ważniejszą. Sprawa 
podatku od cukra zarówno ze względu na swe 
znaczenie dla finansów, jak i ze względu na sto- 
sunek do Węgier, wymaga bardzo gruntownej 
dyskusyi i dlatego mowca jest za tem, aby 
wniosek przekazano komisyi budżetowej z po- 
leceniem najrychlejszego sprawozdania. 

Wniosek ten odpowiednią większością dwóch 
trzecich głosów przyjęto. 


„Exposé“ finansowe. 


Minister skarbu dr Korytowaki, przed- 
kładając budżet państwowy na r. 1907, pra- 
gnie zwrócić uwagę na szereg potrzeb zarządu 
kolejowego, dla których pokrycia starano się 
znaleść Środki w drodze operacyj kredyto- 
wych. To wyjątkowe pokrycie zostało w przy- 
szłorocznym budżecie zaniechanem, przez co u- 
czyniono znaczny krok naprzód na drodze sa- 
nacyi gospodarki państwowej (Oklaski). Drugą 
właściwością przyszłorocznego budżetu jest spo- 
sób ułożenia działu „długi państwowe”, który 
przedstawiono jaśniej i przejrzyściej. Wreszcie 
z powodu używania t. zw. systemu annnitetów 
dla budowy budynków, zairicyowaną została 
bardzo rozległa czynność budowlana, zarówno 
w dziale zarządu oświaty, jak również dla wy- 
stawienia odpowiednich budynków urzędowych. 
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oofnęli się w danym razie nawet przed obstru- 
koyą. 


0 mandaty dla żydów. 


Wiedeń. Bawi tn obecnie deputacya żydów 
z Galicyi, złożona z prezesa Rady wyznaniowej 
gminy izraelickiej w Krakowie dra Tille- 
sa, prezesa Rady wyznaniowej lwowskiej, 
prezesa lwowskiej Izby handlowej Horowi- 
tza i posła da Sejmu Loewensteina, któ- 
ra czyni starania o zmianę okręgów wybor- 
czych miejskich celem zapewnienia ży- 
dom conajmniej 8 mandatów do Ra- 
dy państwa. Dziś deputacya ta obraduje z 
komisyą parlamentarną Koła polskiego i pol- 
skimi członkami komisyi wyborczej. 


Proces z koleją. 


Wiedeń. Proces z koleją transwersalną zakoń- 
czył się polubownie. Rząd zapłaci 31/, mil. ko- 
ron na umorzenie procesn. 


Budżet węgierski. 

Budapeszt. Na dzisiejszem posiedzeniu Sej- 
mu węgierskiego przedłożył minister fi- 
nansów budżet na rok 1907, który wykazuje 
1,134 milionów koron w wydatkach, czyli 
o 48 milionów więcej, aniżeli w roku ubie- 
głym. Znaczną nadwyżkę wydatków wykazuje 
preliminarz ministerstwa honwedów. 


Mowa Churchila. 

Londyn, Podsekretarz stanu Vinston Chur- 
chili oświadczył w mowie, wygłoszonej w Glad- 
stonie, że byłoby niedorzecznością przypuszczać, 
że przyjażń między Anglią a Fran- 
cyą oznacza groźbę przeciwko Niemcom. — 
Stosunki ministerstwa do partyj robotniczych 
są dobre i tylko mała oaęść tej partyi sprzeci- 
wia się porozumieniu. Interesa partyi liberalnej 
i robotniczej są ściśle ze sobą związane i jeżeli 
prąd liberalny upadnie, to pociągnie to za sobą 
także upadek partyi robotniczej, 


Odpowiedzialny redaktor i wydawca: 
Michał Konopińslxi. 


Sposób ten został w swoim czasie bardzo pil- | Za 


nie rządowi przez Izbę załecony i okazał się 
też w każdym kierunku doskonałym 

Jest rzeczą jasną, że bndowa nowych kolei, 
jak np. kolei alpejskich, lab wielkie regniacye 
rzek dla kanalizacyi, lab też budowa dróg wo- 
dnych, jak je ustawa z r. 1901 przewiduje, a 
także nagła i konieczna organizacya naszej si- 
ły zbrojnej na lądzie i morzu, której koszt 
przed paru laty obliczono na 450 milionów — 
nie mogą być pokryte ze środków normalnego 
budżetu, choćby dochody były nawet bardzo ko- 
rzystne. Na te cele mnsimy także przyszłość 
obciążyć, która z tego będzie miała większe ko- 
rzyści, aniżeli my. Ale także wedłng pojęcia 
rocznych preliminarzy inwestycyjnych pozostało 
pewne „residuum“, którego pokrycia, w drodze 
operacyi kredytowej, nie można uważać za rzecz 
bez zarzntu 

(Biuro Korespondencyjne dostarczyło nam tak 
późno mowy ministra skarbu, że dalszych wy- 
wodów jego nie jesteśmy już w możności za- 
mieścić, Przyp. red.). 

Wiedeń. Wyznaczone w budżecie na rozaze- 
rzenie i tepsze wyposażenie klinik 10 milio- 
nów koron mają być rozdziełone między uniwer- 
sytety w Wiedniu, Pradze i Lwowie. 
Dwa miliony koron, przeznaczonych na zw a]l- 
czanie gruźlicy, ma otrzymać Stowarzysze- 
nie „Viribns unitis“, które zakłada szpitale 
dla chorych na grnźlicę. Zamierza ona kwotę tę 
skapitalizować i z procentów wspierać podobne 
stowarzyszenia w poszczególnych krajach. 

Wiedeń Komisya prawnicza po refera- 
cie posła Gizowskiego uchwaliła ustawę o kon- 
wersyi pretensyj hipotecznych i natawę o ul- 
gach należytościowych przy przeprowadzeniu tej 
ustawy. ` 


wiadomości „N. Reformy” 


z Świe 12 października 


Sytuacya. 

Wiedeń. Sytnacya. pariamentarna jeszcze nie- 
wyjaśniona. Do tej chwili nie powiodło się o- 
sięgnąć porozumienia między stronnictwami, a 
rząd stara się więc o to w dalszym ciągu. — 


Bar. Beck konferował wczoraj z przywódcami | ' 


Młodoczechów, — dziś będzie konferował 
z prezydyum Koła polskiego i z przywód- 
cami stronnictw niemieckich. Jeśli nsiłowa- 
nia co do zawarcia kompromisu w sprawie 
kwalifikowanej większości apełzną na 
niczem, rząd pozostawi decyzyę w tej sprawie 
komisyi dla reformy wyborczej. 

Niemiecka partya postępowa uchwaliła obsta- 
wać przy postulacie większości kwalifikowanej, 
a niemniej przy żądaniu co do zapewnienia 
Niemcom stałej liczby mandatów do 
delegacyj. W tym celn stronnictwo to za- 
proponuje zaprowadzenie systemu pr oporcyo- 
nalnego przy wyborze członków do delega- 
cyj. Także niemiecka partya ludowa trwa przy 
swoich żądaniach. W obu klabach omawiano 
między innemi również sprawę żądanego przez 
Koło polskie rozszerzenia autonomii 


Ikrajów, przyczem wyrażono zdanie, że tym 


zaknsom autonomicznym należy się opie- 
rać wszelkiemi siłami. Dotycząca nchwa- 
ła zapadnie dopiero, gdy sprawa ta przyjdzie 
pod obrady w komisyi. 

Co się tyczy upaństwowienia kolei 
północnej, jak słychać, szanse przedłożenia 
rządowego się poprawiły. Bar. Beck stara się 
nakłonić Młodoczechów, ażeby zgodzili się 
na kompromis tej formy, iż przy obsadzania 
posad urzędniczych przy kolei północnej należy 
nwzględnić także stosunki narodowościowe. — 


Jak twierdzi kilka dzienników, Czesi nie sprze- | 4 


ciwiają się zasadniczo przyjęciu takiego posta- 
nowienia. Nadto Koło polskie pośredniczy 
między nimi a Niemcami. 


Wezwanie do obstrukcyi. 


Praga. Reprezentacye powiatowe Czech wy*-; 


stosowaty do posłów czeskich odezwę, wzywa- 
jącą ich, ażeby w celu przeszkodzenia uchwa- 
lenin kwalifikowanej większości i wogóle roz- 
graniczenin okręgów według narodowości, nle 


Skarpetki, Chnsteczki do nosa, Ręczniki. 


WSZYSTKIE TOWARY W DOBOROWYCH GATUNKACH, 


NADESE ANE. 
(Artykuły w tym dziale nie pochodzą of 
redakeyi). 


Józef Kwapniewski 
em, c. k. Radca Sądu kraj. wyższego, etworzył 
kancelaryę adwokacką w Krakowie 


którą wspólnie z adwokatem Drem Tadeuszem 
Kwiecińskim w domu przy ulicy Kanoniczej, 16, 
prowadzić będzie. 4444 1 9 


Dra Regieca 
Zakład ortopedyi, masażu i gimnastyki 


leczniczej (spos. szwedzki). 
Ulica Szewska, 1. 16, 


Skład fortepianów i pianin 
nowych i przegranych, sprzedaje i wypożycza 
instramenta za gotówkeši na raty (nawst na 
dwadzieścia jednę). Z. Raba. 
4234 5 10 Ulica św. Jana, L 13. 


Mattoniego 
Giesshiter 
ALA) Sauerbrien. 


Lkndozbanku 64495 Akcyc Rankrerelnu 65750, Akese 
Bodszoweśść 1061'—, Akoya > ia Fanka kipsia 
amegi 572 —. Akcyc kolej vai 563'—. ákeyi 
walai połaśniowej 1B1'--. kolei: Kipethal 458 70. 
Akcys kolei póła 5660 (5690). Akere kolej ezesztowio 
kiej 670 —, Aksye pap 01-76. Akeyo Rima Bv 

+76 50. Akoye šoinanago 3780— 
koye Fabryk) broni 669 —. e Tureckie ty*uziowe 
410—. Akcye 8 skiegt Karpackiego Towerzystw 


89 06, wagi 4 60. Lizy 
grean kreäytowege omatiezy 98 20. 4*/, Listy 
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= Banku krajowego B8—. 4'/,-/ 

b 1600, 17 komunalne Sklicsaye ike kre 
awego ——, e galicyj obligeacys pros jer 
54°10, 40/, galicyjska oska owa s 1886 ił 
ALE Zak. Grozy trenie BI 0 


‘êj, P 
Pia II7*%8 Ruble 52-765, 
- - sig stały 2195—2165. Nafta i spirytus niezizie- 
one. 
Realiszcye wywołały słabsze usposobienie: później pod 
wrażeniem budżetu silnie. Zamknięcie spokojne. 


E" maa O „GRO | 
tywnik luby Kaadlowa, I przemysiowej 
w Kraksyle 
, 19 października (grór, 1 w. południe). 
i- wsatuły, sąd tyą 

Rabie papierowa , s « „ s e s o a BÓ8 — — 
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LR M missta LwOWB . s ooa = — — = 
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Lasy miasta Krakowa , e h ss — a — 
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> = Gal dla b. i p. w Krak. — — — — 
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poleca po tanich cenach na damskie suknie Najmodniejsze materyo wełniane czarne i kolorowe, Flanele, Barohany błałe i kolorowe, 
Płócienka. Oxfordy kolorowe, Chustki, Pledy, Fcharpki wełniane, Koce wełniane i bawełniane, Kapy, Szyfony, Perkale,* |Dymki białe, - Dryle, 


00000000000 


Nr 288. 


Udzielam lekcyi 


Ai róne. „Poraj“ poste restante 


4428 1 8 


WBW 


na dole położonego (1 izbę wielką lub 

3 mniejsze) poszukuje 

D. E. Friedlein 
księgarnia. 


Sklep korzenny z trafika 


do sprzedania. — Wiadomość w skle- 
pie M. Langel, Szlak l. 6. 4387 18 


4425 1 8 


Pokoje frontowe 


słoneczne, s utrzymaniem do wynajęcia. 
Srarowiślna 1. 19. 4427 


Dwa powozy 


półkryte, lekkie, w dobrym stanie, 2 karetki 
oraz dwoje sani jest tanio do nabycia w za- 
kładzie lakierniczym Stan. Sadowińskiego 


w Podgórzu, Józefińska 6. 4409 i bli 
jeden 1 je, ła- 
Potrzebne ta OR an 


nie. Oferty, cena, J. K. poste restante 
Kraków. 4449 


PALARNIA KAWY 
| jn poleca ezędciowe 


i hurtownie 


PORWANIA ANIA KAWY wyódorowe patuna: 
Rawy palonej 


d j najnowszym 
ię 7 i najlepszym apo» 
> a Bobem za pomocą 
waza” aoran powita” 

MORA po sens”. 

Seni gt najniższych. 

JAWORNICKI. 
2846 11,81 

Potrzeba kilku LLAWI 


Terminatorów ślusarskich 
tacy którzy już byli w terminie mają pierw- 
ssoństwo. Kraków, Lenartowicza 14. parter. 

4298 2 8 


Ogłoszenie litytacyi, 


Zwierzchność gminna w Prądnika Czety;onym 
wgłasza nlniejszem licytacyę na budowy, mostu 
drownianego w Prądnika Czerwonyny. ` 

Cena wywołana 2500 koron. 

Warunki, pian i kosztorys do przejrzenia 
w urzędzie gminnym w Prądnika Czerwonym. | _____ 
Pisemne Oferty wnosić należy do urzędu 
gminego w Prądniku Czerwonyvu do 17 b. m. 

o 13-tej godzinie w południe. 


Prądnik Czerwony, 10 paźdsiernika 1906. 
Naczelnik gminy 


4419 1 2 Jan Grabczak. 


Do sprzedania; 


Lampa duża wysuwana, gobelin w 
ramach, kapy na łóżka, portyery. 


Ulica św. Jana 1. 14, II p. front. 
4434 15 


Wypuściwszy majątek w  dzier- 
żawę, urządzam we o©zwartek 
18 pażdziernika 1906 w Wy- 
godzie (o. p. Pilzno, st. k. Czarna) 


licytacyjną sprzedaż 


27 krów, 6 buhai i 21 sztuk jało- 

wnika, zdatnych do chowa i na rzeź 

(przeważnie rasy simentalskiej). 
Początek licytacyi o 8 rano. 


«3913 Dr Kornłiuiuser. 


AE = | OP ÓEMZĘ > 
Świeży miód pszezelny lipcowy 
deserowy, patokę, wysyła w © kg. blaszankach 
szczelnie zamkniętych, po 8 kores z upata 
pan i blsizanki. kiód pltny zaś, w szkla- 
nych opiatanych gąsiorkach za 5 kg. po 5 ko- 
ren 60 i również z apłatą peczty. Na żą- 
danie w beczkach koleją. — Zarząd dóbr ziemeb 
I pasiek Zygmunta Lityńskiego w Memirowosch, 

poosta Siomikowoe, 3955 21 8 


Zaraz potrzebny 


PRAKTYKANT 


tylko zamiejscowy, do handlu korzet- 
nego 4277 45 


Jana Nagia 


w Krakowie, ul. |. Szczepańska 1. 11. 


Sukienniczy dom WYSYłKOWY 
MORAVIA“ 


Berno (Mor.) 
wysyła swój najświeższy, obfity zbiór 
próbek materyj jesiennych i zimo- 
mowych ze zdumiewająco niskiemi 
cenami zadarmo opłacony. 4993 7 20 


Gratis i franko 


wysyłam każdemu swój wielki, bo 
gato ilustrowany cetnik z przeszło 
1000 edhitek dobrych a tanich in- 
strameutów muzycznych wszelkiego 
rodzaju. — NANNB KONRAD, 
Dem okspertawy towarów mu 
tznych w Briix Nr 628. 
Bkrsypoe dla początkujących już za 
E 480, 650, 6-—, 680 1 nn yit po 
K —80, r2, 1'40, 1:80 i wyżej. Cytry, bar- 
monio kå, również: na E 
Dewolaa wymiuza inb rat 
2887 


A kici 


5 Drakomi Litraokiej w E ruoti g 


TELE 


Maggi” ki przyprawa 


RÓWA ÈRFORMA 


remme a AZ Pt m W o 


wo flasze 


jest jedymym i powszechnie usnanym środkiem 
do RH mdłym zupom, sosom, bigosom, jarzynom i t. d. w je- 
dnej chwili zadziwiającego, silnego i przyjemnego smaku. 
Kilku kropel wystarcza. 
poj nabycia we wszystkich handlach koloniainych, spożywczych 


i składach aptecznych 
czkach, począwszy od 50 halerzy. 


Oryginalna flaszeczki napełnia się ponownie najtaniej. 


Wszędzie do nabycia, 


a 


PAŁAG SZTUKI — PLAC SZCZEPAŃSKI 


lil SALON 


WYSTAWA OTWARTA GODZIENNIE 
od godziny 10—4. 4268733 


kiego (gramatyka i konwersacya) 
udziela młoda osoba. Grodzka 29, 


|: Języka angielskiego i niemiec- 
III p. 


4441 1 6 


Dwa majątki ziemskie 


blisko Krakowa do sprzedania. Bliższa 
wiadomość w biurze e. k. Notaryusza 


——— | w Podgórzu. Pośrednictwo wykluczone. 


4418 3 4 


zaraz administrator z kau- 
Potrzebny = 1000 ua. oie. 


nia osobiste w Administracyi „Głosu 
Naroda“, 4898 


"UCZNIA 


poszukuje księgarnia 


S. A. Krzyżanowskiego 


w Krakowie, 4368 66 


mmm mame =e 
Wino? 
wskutek korzystnego zbioru dostarczam | 


z poręczeniem naturalnego dalmatyńskie- 
go czerwonego wina, dobrego, tagodu ego 


litr po 40 halerzy 


atacya kolejowa Fiume. Najmniejszy 
odbiór 30 litrów ssj "E "— 

BEM” Próbka (5 kg.) opłacona do ej 
poczty kosztuje 3 K. Jaa 


Edmund Pauk, Rjeka (Fiume). | 


zus iB En 


Poszukuje. parcelantów 


na majątek 500 morgowy, w czem 70 
morgów łąk, położony na Podolu o 2 
km. od miasta powiatowego. — Wszyst- 
kia granta i łąki pierwszej jakości, 
czarnoziem, drenowane i w nadzwy- 
czajnej kuiturze. 

Pożyczka bankowa po 400 koron na 
morgu. 

Przeciętna cena po 1000 koron od 
morga. 

Oferty »L000* poste restante Ko- 
Tomy jm. 4885 2 4 


Kto ma jasno w glowie, 
używa zawsz6 


D ra Oetlkera 


| pros zka dv pieczywa po 12 h 


cukr'u wanilinowegw po 12 h 
prosizku pudynkkowego po 12 h. 
Przepisy, które miliony razy okazały się dobre 


e. Ryzyka niema. | mi, mod na dostać za darme w przedniejszych 
hsadlagh kolonialnych i składach aptecznych 


każdego miasta. 1276 18 26 


žagin 19. 


4071 4 0 


JULIUSZA GROSSEGO w Krakowie. 


jeśli gdzie niema, żądać z magazynu 


1©-00000000690 VOO000000000860 


Dla Matek! 


Tak niemowięta, jak i dzieci starsze często okazują na skórze pachwiny. 
w okolicy kiszki stolcowej, na podbródku liczne starcia, ranki powierzchowne, 
gączący wyprysk, iub tym podobne choroby. Jedyaym środkiem na to Jest: 


HAYA“ PUDER 
ANTYSEPTYCZNY 08 70 hal. 


przez powagi lekurskie zalecany. 


Tysiące podziękowań |! 
Ostrzega się przed naśladownictwami! 


Dlaiego żądać należy wszędzie tylko Pudra Haya. 
Do nabycia we wszystkich aptekach i drogueryach, 3299 33 Bu 
Główny skład wysyłkowy 6. HAY, aptekarz, c. ik. dostawca nadw., Lwów. 


—— NN AŻ AZ OZ O OE 


Źmiana lokalu. 
Ni 


Kra Sal Pó KU 


Al ALA 
nas Hotelu paints 
a" ul.’ Floryańska. 1. *14. Je 


polepsza 


zupy. Sosy. zę a 4 


| 96 er 498 


WATENA ZOE W Krakovi 


don TOW. radiu il. Straszewskiego |. 28, 


naprzeciw Uniwersytetu Jagiellońskiego, 


udziela swoim członkom pożyczek budowlanych, na 
zastaw pensyi, na weksle i skrypty dłużne. 
Przyjmuje wkładki oszczędności na 4',, licząc 

takowy od dnia złożenia do dnia podniesienia ka- 

pitału. 


4483 1 2 


Baądowo uprawniona 


fabryka wód mineral, z. i specyalnych lemiczych 
K. Rzącai Chmurski w Krakowie 


przy ul św, Głertrady ped Mr. 4. 8716 98 © 
wyrabia pod kontrolą komisyi Przemysłowsj Tow. Lok. Krak. polecone przes toż (ow. 
wody mineralne sztuczne 
odpowiadająca składem chemicznym wodom: BILIŃSKIEJ, GIESHUKBLERSKIEJ, 
BELTERSKIEJ, VICHY, MARYENBADZKIEJ, HOMBURG, KISSINGEN, tadzież 
apecymlne lecznicze 


jak: ligową, bromową, jodową, żelaxzistą, zwang, oraz wody leczniczo uormaiue 
z przepisu Prof. Jaworskiego- 


Sprzedaż vząstkowa w aptekach ! drouneryash. —- Cenniki aa żądanie france, 


posz 


| |Fotepiany | Pianina 


*-* | Herbata od 950 do 6 zèr. 


nowe i prze- 

ie do sprze- 

Ulica Domini 
4276 4 26 


dania i rpiajenie. — 
kańska l. 1, II piętro. 


Potrzeba jabłek 


Bztetyn oserwocych, wyborowych 500 funtów. 
E. N. poste restante Kraków. 4292 5 5 


Interes 
bardzo korzystny do sprzedania. — Kraków, 
poste restanta 11l. 4810 4 8 


nowa we Lwowie nadzwy- 
Droguerya ozaj intratna jesi z powo- 


dów familijayeh do sprzeania. 
Droguerya 100, post. rest. Lwów, za okaga- 
niem kwitu inseratowego. ii 


Parcela budowlana 


w dobrem położeniu pod korzystnami 

warunkami do sprzedania. Wiadomość: 

Krowoderska 1. 41, II piętro na prawo. 
Po poindniu. 4335 4 6 


Do sprzedania. 


Kanapa składana do spania, fotel, lustro, łóżko, 
wszystko mało używane. — Grabowskiego 4 
parter, na prawo. 4338 2 3 


Poszukuje się 


ekonoma kawalera do sarządu małego folwar- 
ku. — Przedewszystkiem wymagana uczciwość 
i wzorowe Polecenia. 

Zgłosić się: Kraków, ulica wów a 
l. 11, I piętro na lewo. 438: 


Do wydzierawIENiA w Chabówce 


dom murowany piętrowy. wraz z handlem 
towarów mieszanych, mieszczącym się 
w tym dema i z piekarnią. Wiadomość 
w Chabówce pod l. 69. 4271 566 


rzoskwinie czeskie, słynne na cały 

świat, wysyła w 5 kg. koszykach 
za złr. 2:25 |. Jindřich, Mólnik (Czechy). 
3885 27 80 


Gzyscie tylko: 


Globus 


najlepszy w swięgie 
środe 00 czyszczenia 


8T 9 YAI 


Bryndza owcza 40, 55 i 86 ot. 
Ser szwajcarski 75 ot. © ; 
Miód pszczelny 85 ot. 

Słonina biała graba po 72 ot. 
Słonina wędzona po 80 ot._ 

Kawa od i'10 do 170 ot 


Powidło po 24 ot. 

Sok malinowy po 70 ot. 

Poleca LEON KIEFER, „potnses, Szepes 
megye, Węg 4065 9 10 

Korespondencya polska, niemieca l nagiorska, 


Sskienniczy dom wysyłkowy 
w Bernie (Mor.) 


potrzebuje agentów za prowizyę, 
którzy mają stosunki z prywatnymi 
odbiorcami. Zgłoszenia pod „Wy- 
syłka sukna“ przyjmuje Admi- 
nistracya „N. Reformy“. 4094 7 6 


>. 
z” 


Maczka żużlowa Thomasa 


po 


jest najskuteozniejszą pod wszelkie rośllny ozlme, koniczyny I łąki. 
Pod gwaranoyą czystej, prawdziwej I skutecznej mączki dostarcza 


Baczność na znak 
ochronny 


») 


"w. "www 


n KKKKROODKROBDODOGA_ RENATE 


Generalny reprezentant 


„Fabryk tosiatów Thomasa“ 
Józef Karrach we Lwowie. 


Należy strzedz się przed zakupnem fałszowanych I bezwar- 
tośclowych żużli o naśladowanym znaku. 


Sobota 13 Października 1906. 


Z powodu zmiany interesów 
jest do odstąpienia natychmiast interes 
mleczny, dobrze prosperujący, ze StA34 
klientelą. — Wiadomość w mleczarni 
Hałacińskiej i Sp. przy ulicy Zwierzy” 
nieckiej l. 17. 4431 13 


Dziewczynkę 


18 miesięcy mającą, piękną blondynkę 

oddam bezdzietnemu małżeństwu. L. 

poste restante Kraków. 4426 1 3 
przedpokój, kachniś. 


Cztery pokoje alkierz i pokój p 


słażby na pierwszem piętrze. ul. 
cka 5, zaraz do wynajęcia Wiadomość 
na miejscu. 4237 3 8 


——— = 


ah 


Kilku zdolnych 


Czeladzi ślusarsko-kowalskich 
potrzeba zaras. — Kraków, Lenartowicza l4, 
parter. 4297 3 3 


— 


Emer. c. k. radca sada krajowego 


Władysław Krawczyński 


l otworzył 
„Kancelaryę adwokacką 


w Kalwaryi. 4206 6 6 


szycie bielisny, 
Krawieczyzna, wiestkie esz. 
róbki — tanio przy ul. Krowoderskiej 1. 19, 
4853 2 0 


Aspirant farmacji 


trzeciego roku poszukuje natychmiast 
posady „Aspirant“, Raniżów 4345 8 6 


nauosyciel ado 


Kwalifikowany z dłażazą praktyką 


zawodową posznkuje prywatnych lekeyi w Kra- 
kawie iub na prowincyi. Może objąć gó 
ekonomiczne we dworze. Zgłoszenia pod W. 
przyjmuje Adm, „N. Reformy“. 4349 8 54 


Skóry 
piękne z dzików (sześć sztuk), ozdoba 
pokoju męskiego, po 16, 15 i 14 koron. 
Balion z drobiu i zwierzyny przewy- 
borny po 24, 30, 15 i 12 koron kilo, 
do sosów po 10 koron kilo. Owece kan- 
dyzowane świeże, śliczne, doskonałe po 
4 koron kilo. Pikle korniszony miesza- 
ne, słoiki po 1 kor. i 75 halerzy. — 


Kazimiera Matczyńska 
Łapszyn, Dwór, p. Brzeżany. 
4137 18 14 


Mający liszaje lub astme 


nswet tacy, którzy nigdzie [nio sałeżii ule- 
ozenia, niech xażądają prospektu i uwiorzytel 
nionych poświadczeń s Auatryi za darmo. ©. W. 
Rolis, Aitona (Elbe) Niemoy. 4431 2 13 


w oficynie, II e, wee: 


i yg Z 4 pokoi i kuchui w ryn- 
Mieszkanie ka w zdgtykniepizeu miej” 
sou, do wynajęcia. Mieszkanie to zajmował 
przez 10 lat lekarz. Nadaje się toż dia adwo- 
kata. Zgłoszenia Œ. B. poste restante Kęty. 

4554 3 B 


pann 


» e 
!!Miód pszczelny !! 
kuracyjny, deserowy najlepszej jakości w b kg. 
pnszkach pe 6 koron epłatnie wysyła za sali- 
czką |. Menczer w Mikuliaoach. 4381 3 10 


krótki, krzyżowy. 7 o0- 


F or tep ian ktaw, sprzedam tanio. 


Sławkowska 1. 6, I piętro, drzwi 8, 
w podworcn. 4950 2 2 


jm 


Największy ZAKŁAD pogrzebowy 


JANA WOLNEGO. 


Słóway sklad I fabr. trumien przy al. św. Tomasza +4 
(tuk prsy placu Szozepańskim) Telefon Nr 881. 
Filia ui. Kopernika L 6. 

Zakład urządza pogrzeby dla wszystkich stanów 
l załatwia sam wazystkie formalności. 
Rówależ pedejmuje się przewcza zwłok de wszyst" 
klei Krajów Europy. Zaklad posieda własne ne” 
we aajwspanialcze karewany. Posiada włusne 
katakumby, odstępuje miejsca pojedyncze nė 
wieczne czasy, lub przyjmuje zwłoki do tym- 
cxasowego przechowania sa miernym osynsze8 

miesięcznym. 8718 61 0 


Baczvość na znak 
ochronny 


2063 28 26` 


Odznaczone na wystawach krajowycb najwyższemi nagrodami 


WYROBY 


z najlepszego przędziwa, jak najstaranniej wykonane, jakoto: 
Płótna białe krośniąki i wcby zwykłej i prześcieradłowej szerczości, Dymy, Dreliszki, owh 
e mian Obrusy, Serwety, Barchany, Flanele, Szewioty, Płócienka kolor 


Chusteczki do nosa, 


TRAGCKIE 


m 


na fartuszki, sukienki, bluzki I $. p. — poleca po cenach umiarkowanych 


Tkalnia płócien i Skład wysyłkowy 


M. MIESOWICZA 


w Korozynie obok Krosna. 
= Na żądanie wysyła się próbki i cennik epłatnie. ' —=— 
end kkk k b | > 


Beja daoen Z, Za Sód 


40v 39 9 
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